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Zadatki na dodatki 
Choć dodatków specjalnych w ratuszu jest mniej niż wcześniej, to dziwią jak zawsze 

Alek Radomski 
aleksander.radomski@gp24.pl 

Radna Anna Rożek interpeluje w spra­
wie dodatków specjalnych, a ratusz 
odpowiada. Jak się okazuje, ich wyso­
kość w przypadku pierwszego i dru­
giego zastępcy w porównaniu do lat 
ubiegłych pozostała bez zmian. Inne 
jest za to uzasadnienie. O ile jeszcze 
w 2015 roku wiceprezydent Marek 
Biernacki prawie trzy tys. zł otrzymy­
wał m.in. za koordynowanie przygo­
towania planu naprawczego dotyczą­
cego akwaparku, to dziś jego dodatko­
we obowiązki dotyczą projektów 
związanych z Miejskim Obszarem 
Funkcjonalnym. 

Z kolei ekstra 2,7 tys. zł do pensji 
Krystyny Danileckiej-Wojewódzkiej to 
wynagrodzenie za nadzór nad sprze­
dażą mieszkań i nową siecią szkół wy­
muszoną reformą oświaty. Wcześniej 
było to przygotowanie planu optyma­
lizacji i organizacji kosztów jednostek 
oświaty, kultury i sportu. Na liście spe­
cjalnych beneficjentów jest też skarb­
nik Artur Michałuszek (2,1 tys. zł). 

W zestawieniu zawierającym do­
datki specjalne nie ma za to sekretarz 
Iwony Wójcik. Są za to prezydenccy 
doradcy. I tak Marcinowi 
Anaszewiczowi przysługuje tysiąc zło­
tych ekstra miesięcznie za kontrolę 
i koordynację spraw związanych z fi­
nansami, należnościami i budżetem. 
Również za kontrolę prac komórek 
urzędu nad białą księgą dotyczącą nie­

prawidłowości przy budowie Trzech 
Fal. Przypomnijmy, dokument wyko­
nała zewnętrzna firma. Natomiast 1,28 
tys. zł przyznano innemu doradcy 
Biedronia, Beacie Maciejewskiej. Ek­
stra zadania to monitoring procesu ro­
zmów z rządem w sprawie rekompen­
sat za tarczę i inicjowanie i nadzór 
współpracy „ze stroną amerykańską 
w ramach projektów kulturalnych, 
edukacyjnych i obywatelskich". 

- Dziwi mnie, że dodatki specjalne 
przyznawane są części przypadków 
za obowiązki służbowe - mówi radna 
Anna Rożek i w tym kontekście wy­
mienia nadzór prezydenta 
Biernackiego nad MOF i sprawy miesz­
kaniowe, które podlegają prezydent 
Danileckiej-Wojewódzkiej. - Chciała­
bym się dowiedzieć, co takiego wyni­
kło z inicjowania współpracy ze stro­
ną amerykańską przez panią Macie­
jewską i w ilu spotkaniach wzięła 
udział w sprawie rekompensat. Z jed­
nej strony przyznaje się wysokie do­
datki, a z drugiej wprowadza pozorne 
oszczędności na niższych szczeblach 
wśród informatyków i w zamówiniach 
publicznych. Dodatki specjalne wyda­
ją się być formą zwiększenia pensji dy­
rektorom i najbliższym współpracow­
nikom. Będę dalej interpelować w tej 
sprawie. 

Zapytaliśmy prezydenta Biedronia 
(via facebook) czy dalej uważa, że do­
datki specjalne to konieczność? Odpi­
sał, ucinając, że: „dalej". Również czy 
nie warto ich zmniejszyć w związku 
z trudną sytuacją finansową? Szcze­
gólnie kierownictwu. „Nie warto" od- • Prezydentowi Słupska dodatek specjalny przyznała rada miejska. Wynosi on 2,6 tys. zł. Z kolei Robert Biedroń 
parował. • ©® nagrodził swoich wiceprezydentów. Wiceprezydent natomiast przyznała dodatek specjalny dwóm doradcom Biedronia 
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Wiosna 
z literatami 

I mpreza, która początkowo 
znana była jako Słupska 
Wiosna Literacka, a teraz 

funkcjonuje pod nazwą Po­
morskiej Wiosny Literackiej, 
w przyszłym roku będzie 
ochodzić swój jubileusz 25-le-
cia. To szmat czasu, wiele wy­
darzeń i spotkań między ludź­
mi, które niekiedy na długo 
zapisały się w pamięci zarów­
no gości, jak i gospodarzy. 

Dlatego warto przypom­
nieć, jak ta chlubna dla miasta 
tradycja się narodziła (Magazyn 
Reporterów str. III). 

Przypomnimy także zasłu­
żonych ludzi Solidarności. 

We wtorek (23 maja) w Słup­
sku odbyła się uroczystość 
uhonorowania 16 działaczy 
niepodległościowych z cza­
sów PRL. - Te odznaczenia to 
znak wdzięczności Rzeczypo­
spolitej wobec tych obywateli 
- mówił Mariusz Łuczyk, wi­
cewojewoda pomorski. (Ma­
gazyn Reporterów str. IV-V) • 

Od wczoraj na pomorskich uczelniach, 
również na slupskią Akademii Pomor­
ską, trwa Bałtycki Festiwal Nauki. Har­
monogram wykładów i warsztatów 
można poznać .wchodząc na stronę 
słupskiej uczelni www.apsl5lupsk.pl. 
Natomiast or̂ nizatorzy szczególnie za­
praszają dziea i młodzież na Piknik Nau­
kowy, który odbędzie się dzisiajwgodz. 
10-14 na terenie campusu APprzyulicach 
Westerplatte i Kozietulskiego. 
Na placu między budynkami odbędzie 
się ruin. pozoracja wypadku komunika­
cyjnego i pokaz ratownictwa medyczne­
go. Studenci będą prowadzili badania 
zdrowia, gry i konkursy dla najmłod­
szych, malowanie twarzy. Patrząc woku-
lar mikroskopu, będzie można obserwo­
wać bałtyddesinice albo będzie można 
uczestniczyć wteledetekqi, czyli w bada­
nia starw środowiska naturaln^ozwy-
korzystaniem latającego drona. 
Ponadtoorganizatorzy zaprezentują też 
techniki prac kryminalistycznych oraz 
przedstawią wizualizację zużycia energii 
elektryczną przez urządzenia domowe­
go użytku. • ©® 
(NIK) 

Nowy most 
w Bydlinie gotowy 

na sezon 
Najpierw próby 

obciążeniowe na przełomie 
maja i czerwca, a później 
dopuszczenie do ruchu. 

Zgodnie z zapowiedziami 
i harmonogramem 

uruchomienie 
dwukierunkowej 

przeprawy w Bydlinie ma 
nastąpić już w pierwszej 

połowie przyszłego 
miesiąca. 

Pijany zatrzymany 
Przemysław W., 28-latek, zo­
stał zatrzymany we wtorek 
w nocy na ulicy Wileńskiej 

w Słupsku, gdy jechał samo­
chodem w stanie po spoży­

ciu alkoholu. 
Okazało się też, że ma orze­
czony przez sąd dożywotni 
zakaz prowadzenia pojaz­

dów. Do tej pory już trzy razy 
był zatrzymywany za jazdę 

na podwójnym gazie. 
Teraz grozi mu nawet pięć lat 

więzienia. 

czerwca mija termin zgłaszania się do udziału w Otwartej Scenie SOK. 
Podczas koncertu, który odbędzie się 11 czerwca w Słupskim Ośrodku Kultury, 
zaprezentować się mogą wokaliści i instrumentaliści. 
Zgłoszenia: muzyka@sok.slupsk.pl, tel. 59 845 6441,59 84815 98 

Zdjęcie tygodnia 

• W sobotę odbyła się Europiejska Noc Muzeów. Bohaterami tegorocznej nocy byli słupscy 
kolekcjonerzy, którzy zaprezentowali między innymi zbiór filiżanek, lampy naftowe, gramofony. 
Przed zamkiem można było posłuchać finalistki The Voice of Poland Eweliny Boguckiej. 

Finał Konkursu Kulinarnego według tradycji kaszubskiej 

• Konkurs odbył się w Zespole Szkół Ponadgimnazjalnych przy ul. Przemysłowej W tym roku organizatorzy zaplanowali element 
zaskoczenia dla uczestników, bowiem do końca tajemnicą było. jakie produkty miały znaleźć się w serwowanych deserach. Okazało się, 
że były to kaszebskd malena. czyli truskawka, oraz szokólada. czyli czekolada i mięta 
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Tomasz Bocheński 
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możliwość jego dalszego rozpowszechniania tylko 
1 wyłącznie po uiszczeniu opłaty zgodnie z cennikiem 
zamieszczonym na stronach www.gk24.pl/tresci 
www.gp24.pl/tresci,www.gs24.pl/tresci, i w zgodzie 
2 postanowieniami niniejszego regulaminu. 
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Dla wymagających pomocy 

IMPREZY: 
DARMOWE DMUCHANCE 

OD GODZ. 16.00 
-STOISKA KULINARNE 

ATRAKCJE DLA CAŁYCH RODZIN 

SOBOTA, 27 MAJA 
- (STARA REMIZA) - PRZEMARSZ ORKIESTRY 

WRAZ Z UROCZYSTYM KOROWODEM 
STRAŻAKÓW I MIESZKAŃCÓW ULICAMI DAMNICY 

35-tNOWA REMIZA) - UROCZYSTE OTWARCIE 
I ZWIEDZANIE REMIZY STRAŻACKIEJ 

-PRZEMARSZ NA STADION, 
UROCZYSTOŚĆ OTWARCIA DNI DAMNICY 2017 

- (STADION) - KONCERTY LOKALNYCH 
ZESPOŁÓW, WOKALISTÓW, TANCERZY 

- KONCERT DISCO - GESEK 
-KONCERT GWIAZDY 

WIECZORU-TOMASZ NIECIK 
-ZARAWA TANECZNA 

NIEDZIELA. 28 MAJA 
STADION, MECZE PIŁKI NOŻNEJ 

-KS DAMNICA 
- DOLINA GAŁAŹNIA WIELKA (JUNIOR C l )  

-KS DAMNICA 
- ZENIT REDKOWICE (SENIOR) 

GWIAZDA WIECZORU 

ORGANIZATORZY: GMINA DAMNICA 

Od stycznia w Słupsku działa Ośrodek Wsparcia Usług Społecznych prowadzony przez 
Towarzystwo Pomocy im. św. Brata Alberta. Opiekę może tam znaleźć około 20 osób 

Rozmowa 

Beata Kątnikjest kierowni­
kiem Ośrodka Wsparcia Usług 
Społecznych przy ul. 
Krzywoustego w Słupsku. 

Kto może otrzymać wsparcie 
w ośrodku przy ul. 
Krzywoustego? 
Ośrodek został stworzony 
przez terenowe koło towarzy­
stwa św. Brata Alberta, aby 
spełniał potrzeby wymagają­
cych pielęgnacji mieszkańców 
Słupska. Przyjmujemy jednak 
też osoby okolicznych gmin. 
Udzielamy pomocy osobom 
chorym, niepełnosprawnym, 
wymagającym wsparcia 
z uwagi na wiek czy niesamo-
dzielność życiową. Natomiast 
nie przyjmujemy osób długot­
rwale chorych, leżących, 
oczekujących na specjali­
styczne usługi opiekuńczo-
- lecznicze. Tak naprawdę 
do naszej placówki powinny 

trafiać osoby, które są częścio­
wo uzależnione od pomocy 
innych, nie są samodzielne 
życiowo. 
I co wy jesteście w stanie im zao­
ferować? 
Przede wszystkim całodobo­
we usługi opiekuńcze. Dostają 
trzy posiłki dziennie, w tym 
jeden ciepły. Mogą tu spać, 
dbać o higienę. My pomaga­
my naszym podopiecznym 
w tym, czego potrzebują, np. 
jednemu trzeba pomóc się 
umyć, innemu zmienić 
pampersa. Zdajemy sobie jed­
nak sprawę, że nie ma nic gor­
szego niż nuda, więc rozsze­
rzamy naszą działalność o te­
rapię poprzez pracę czy reha­
bilitację. Ponadto umawiamy 
im wizyty lekarskie, jeździmy 
z nimi do lekarzy, ale też wy­
rabiamy im dowody osobiste, 
orzeczenia 
o niepełnosprawności, dba­
my, by byli ubezpieczeni, by 
ci, którzy mają uprawnienia, 
otrzymywali emerytury, a na­

• Beata Kątnik, wcześniej m.in. pełnomocnik prezydenta do spraw osób niepełnosprawnych, teraz 
kieruje ośrodkiem wsparcia przy ul. Krzywoustego w Słupsku 

wet pomagamy załatwiać 
sprawy bankowe 
Kto za to płaci? 
W naszym ośrodku nie ma od­
płatności dla osób, które nie 
osiągają kryterium dochodo­
wego. Uchwałą rady miasta 
za pobyt płacą tylko te osoby, 

które przekraczają pewien 
próg dochodowy. 
Jak można dostać się lub skiero­
wać kogoś do ośrodka przy ul. 
Krzywoustego? 
U nas mogą przebywać osoby 
skierowane przez ośrodek po­
mocy społecznej decyzją ad­

ministracyjną. Jednak zdarza 
się, że trafiają tu i inne w ra­
mach tzw. krótkotrwałej inter­
wencji. To dlatego, że nie ma­
my w Słupsku wydolnego sy­
stemu pomocy społecznej, 
który zabezpiecza niektóre 
usługi. Brakuje zakładów 

opieki leczniczej, zakładów 
opieki pielęgnacyjnej, choć 
mamy nadzieję, że szpital 
wkrótce otworzy taki w Ustce. 
Takich miejsc będzie potrzeba 
coraz więcej, bo społeczeń­
stwo polskie, niestety, starzeje 
się. 
Często słyszymy o schorowa­
nych osobach, którymi rodziny 
nie potrafią odpowiednio się za­
jąć, choćby nawet chciały... 
Owszem, to ogromny prob­
lem, a o wielu takich przypad­
kach nawet nie wiemy. Dlate­
go apeluję, aby interesować 
się nie tylko najbliższymi, ale 
też np. starszymi sąsiadami. 
Nie przez wścibstwo, ale by 
nie dochodziło do sytuacji, 
że za ścianą leży człowiek, 
którym nie ma się kto opieko­
wać albo jest zaniedbywany 
przez rodzinę. Zainteresujmy 
się nim choćby po to, byśmy 
sami nie mieli wyrzutów su­
mienia. • 
Rozmawiała 
MONIKA ZACHARZEWSKA 
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Wędki szybko się odnalazły 
• - Nieznany sprawca ukradł synowi wędki, które ten zostawił na rowerze. Dzięki pomocy sołtys 
Redzikowa sprzęt wrócił do nas już na drugi dzień - opowiada pani Elżbieta ze Słupska 

S h v s k  

Daniel Klusek 
daniel.klusek@gp24.pl 

Krzysztof, syn pani Elżbiety, re­
gularnie wędkuje. Kilka dni te­
mu, wracając z łowiska, posta­
nowił odwiedzić znajomą 
w Redzikowie. Przed wejściem 
do klatki schodowej zostawił 
rower, a w koszyku także torbę 
ze sprzętem wędkarskim. Gdy 
po kilku minutach chciał wra­
cać do domu, zorientował się, 
że torba zniknęła. 

- Syn miał w niej dwie węd­
ki i inny sprzęt niezbędny do ło­
wienia ryb. Wszystko to warte 
było kilkaset złotych - mówi pa­
ni Elżbieta. - To była duża tor­
ba, być może złodziej pomyślał, 
że damska, że są w niej na przy­
kład pieniądze. Syn w drodze 
do domu zgłosił kradzież sprzę­
tu na policji. Miał tam jeszcze 
wrócić, żeby dostarczyć dowo­
dy zakupu wędek i zdjęcia 
sprzętu wędkarskiego. 

Nasza czytelniczka postano­
wiła działać niezależnie od po­
licji. Skontaktowała się z sołtys 
Redzikowa i poprosiła ją o po­
moc. 

- W niewielkich miejscowoś­
ciach wszyscy wszystkich zna­
ją. Miałam nadzieję, że jeśli tor­
bę syna ukradł ktoś miejscowy, 
pani sołtys będzie miała podej­
rzenia, kto to mógł być i zaape­
luj e do niego, by oddał to, co 
ukradł - mówi pani Elżbieta. 

Następnego dnia kobieta 
wraz z synem pojechała do 
Redzikowa, by na miejscu roz-
pytać mieszkańców o sprzęt 
wędkarski i ewentualnych 
sprawców kradzieży. 

- W sklepie nikt nic nie wie­
dział. Jednak gdy już planowa­
liśmy wracać, z pobliskiego la­
sku wyszedł mężczyzna z tor­
bą syna - opowiada nasza czy­
telniczka. - Jak twierdził, właś­
nie ją znalazł. Powiedział rów­
nież, że znalazły się także węd­
ki i pozostały sprzęt, i że czeka-
ją na nas w mieszkaniu znajo­
mej syna. Wiem, że to dzięki • Z tego roweru nieznany sprawca ukradł w Redzikowie wędki synowi pani Elżbiety 

pomocy pani sołtys. Jestem jej 
i innym mieszkańcom Redzi­
kowa bardzo wdzięczna za za­
angażowanie. 

Beata Juryś, sołtys Redzi­
kowa, cieszy się z takiego za­
kończenia tej sprawy. 

- Nie ma mojej zgody na to, 
żeby w naszej miejscowości 
ktoś komuś coś ukradł - mówi 
Beata Juryś. - Gdy dowiedzia­
łam się o tym zdarzeniu, zacze­
piłam kilku mieszkańców, wy­
konałam kilka telefonów. Być 
może informacja o poszukiwa­
niu sprzętu dotarła do złodzie­
ja. Może on przestraszył się, że 
wokół sprawy zaczyna być 
głośno i dlatego oddał to, co 
ukradł. 

Jak dodaje, do kradzieży 
w Redzikowie dochodzi spora­
dycznie. 

- Jednak gdy już jest taka sy­
tuacja, mobilizacja mieszkań­
ców jest bardzo duża, bo 
wszystkim zależy na tym, żeby 
do takich zdarzeń u nas nie do­
chodziło - mówi sołtys Redzi­
kowa. • ©® 

Rzeczy znalezione 

Czekają w redakcji 
na właściciela: 

karta krwiodawcy Sylwestra 
Kraka ze Słupska, 

pęk kluczy z brelokiem-koni-
czynami znaleziony przy ul. Armii 
Krajowej, 

pęk kilkunastu kluczy w czar­
nym etui znaleziony przy ul. 
Szczecińskiej, w okolicach siedzi­
by Telewizji Kablowej Vectra, 

telefon Samsung znaleziony 
w autobusie w Słupsku, 

telefon Nokia w czerwonym 
etui znaleziony w autobusie 
w Słupsku, 

dwa klucze znalezione z auto­
busie w Słupsku, 

telefon Nokia znaleziony 
na przystanku przy ul. Poniatow­
skiego, 

telefon komórkowy w etui zna­
leziony przy ul. Gdańskiej, 

pęk kluczy (m.in. dwa do forda) 
w brązowym etui znaleziony 
przy ul. Bogusława X, 

dwa klucze znalezione w okoli­
cach przystanku przy ul. 11 Listo­
pada, 

dwa klucze z otwieraczem zna­
lezione przy ul. Piłsudskiego, 

klucz w etui do citroena znale­
ziony przy moście Zamkowym 
od strony ul. Garncarskiej, 

telefon Samsung znaleziony 
na ul. Andersa, w okolicach bloku 
nr 5, 

klucz z pilotem znaleziony 
na parkingu przy ul. Andersa, 

I pęk trzech kluczy znalezionych 
przy ul. Sikorskiego, 

pęk trzech kluczy z brelokiem 
Opla znalezione nad jeziorem 
w Korzybiu, 

dowód osobisty Oskara Gold-
szajda ze Słupska, 

dwa klucze znalezione na przy­
stanku przy ul. Armii Krajowej, 
§ klucz znaleziony przy ul. Bałty­
ckiej, 

pęk dziesięciu kluczy z brelo­
kiem w kształcie podkowy znale­
ziony przy Gminnym Ośrodku Kul­
tury w Dębnicy Kaszubskiej, 

telefon marki Samsung znale­
ziony przy restauracji McDonalds, 

telefon marki Samsung Małgo­
rzaty Grzesik, 
• telefon LG znaleziony w auto­
busie w Słupsku. (DMK) ©® 

Nie bądźmy obojętni na bezdomnych 
Słupsk 

Strażnicy proszą mieszkań­
ców o informacje o osobach 
starszych i bezdomnych, któ­
re leżą na ławkach czy trawni­
kach. 

Daniel Klusek 
daniel.klusek@gp24.pl 

- Zimą oferowaliśmy bezdom­
nym pomoc, by mogli prze­
trwać mrozy, teraz chcemy ich 
ustrzec przed skutkami gorąca 

- mówi Paweł Dyjas, komen­
dant Straży Miejskiej w Słup­
sku. - Ponieważ ostatnie dni są 
ciepłe, a w słońcu nawet upal­
ne, prosimy mieszkańców, by 
zwracali uwagę na osoby leżące 
na ławkach, trawnikach lub sie­
dzące bardzo długo w jednym 
miejscu. Mogą być one bowiem 
narażone na udar słoneczny. 

Jeśli zauważymy taką oso­
bę, nie tylko bezdomną, ale 
również starszą, powinniśmy 
poinformować straż miejską 
pod bezpłatnym numerem 
986. 

- Taką letnią akcję prowadzi­
my od kilku sezonów. W upal­
ne dni strażnicy mają przy so­
bie butelki z wodą, by w razie 
potrzeby pomóc mieszkańcom 
się nawodnić - mówi Paweł 
Dyjas. 

W ubiegłych latach podczas 
upalnych dni strażnicy udzie­
lali pomocy odwodnionym 
osobom. Często również odwo­
zili do domów osoby starsze 
i mające problemy z porusza­
niem się, które znajdowały się 
na mocno nasłonecznionych 
miejscach. • ©® 

UWAGA! 
KONKURS „POKAŻ JAK KOCHASZ SWOJĄ MAMĘ" 

Z GALERIĄ PODKOWA ROZSTRZYGNIĘTY! 
Stop!!!! ! !  LICZNIK POLUBIEŃ ZOSTAŁ Z A T R Z Y M A N Y !  

Po weryfikacji i zliczeniu wszystkich rzeczywistych polubień miło nam poinformować, 
że konkurs „POKAŻ JAK KOCHASZ SWOJĄ MAMĘ" wygrywają: 

I Miejsce - KAROLINA BEYM - 568 like » I I  Miejsce - PAULINA GRAŚ - 425 like 
III Miejsce - WERONIKA GOŁACKA - 268 like » Wyróżnienie - MATEUSZ GISZKA - 172 like 

W R Ę C Z E N I E  N A G R Ó D  : 26.05.2017 g .  15.30 w G a l e r i i  P O D K O W A .  

007406903 

oodkowa 
P g S f e r i o  h a n d l o w a  
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Kina 
Słupsk 

Moja chuda siostra, pt., godz. 10.40; Jutro bę­
dziemy szczęśliwi, pt.-niedz„ godz. 15.40, 
20.50; Obcy: Przymierze, pt., godz. 13,18.15, 
21.45, sob.-niedz„ godz. 13,16.15,18.15,21.45; 
Piraci z Karaibów. Zemsta Salazara, 2D dubbing 
pt.-niedz., godz. 11.45,14.30,17.15,2D napisy 
pt.-niedz., godz. 15.15,18,19,20,3D dubbing 
pt.-niedz., godz. 12.30,3D napisy, pt.-niedz., 
godz. 20.45; Przytul mnie, sob.-niedz., godz. 
1030; Strażnicy Galaktyki, 2D dubbing pt., 
niedz., godz. 10.15,13.10,16.05, sob., godz. 
10.15,13.10,2D napisy pt.-niedz., godz. 20.55; 
The Orde. Krąg, pt.-niedz., godz. 19.20,21.45; 
Dzieciak rządzi. pt„ godz. 935, sob.-niedz., 
godz. 10.45; Riko prawie bocian, sob.-niedz„ 
godz. 10.30; Smerfy. Poszukiwacze zaginioną 
wioski, 2D dubbing pt., godz. 10,10.50,12.05, 
14.05,16.25,17.15,18.35, sob-niedz., godz. 10,11, 
12.05,14.05,16.25,17.15,18.35,3D dubbing pt.-
niedz., godz. 13.05,15.10 

Dudi: cala naprzód, pt., niedz., godz. 14, sob., 
godz. 11.45; Jutro będziemy szczęśliwi, pt., 
godz. 18, sob., godz. 15.45, niedz., godz. 20; 
Gwiazdy, pt., godz. 15.45, niedz., godz. 18; Zwy­
czajna dziewczyna, pt., godz. 20.30, sob., 
godz. 13,30, niedz., godz. 15.45 

Ustka 
Setfin 

Smerfy. Poszukiwacze zaginioną wioski, pt.-
sob., godz. 15,16.45, piedz., godz. 12,14,16; Pi­
raci z Karaibów. Zemsta Salazara, pt.-sob., godz. 
18.30,21, niedz., godz. 18,20.30 

Lębork 

Rzeka, Czego pragną kobiety, pt., godz. 18,20; 
Smerfy. Poszukiwacze zaginioną wioski, sob.-
niedz., godz. 14,16,18; Obcy-. Przymierze, sob.-
niedz., godz. 20 

DYŻURY APTEK 
Słupsk 

Ratuszowa, ul. Tuwima 4, tel. 59 8424957 

Ustka 
pt. - Panaceum 013, ul. Kopernika 18, tel. 59 814 
43 67, sob. - Pod Smokiem, ul. Kilińskiego 8, tel. 
59 81453 95, niedz. - Remedium, ul. Wyszyń­
skiego Ib, tel. 59 81469 69 

Bytów 
pt.-niedz. - Centrum Zdrowia, ul. ks. Bernarda 
Sychty 3, tel. 59 822 66 45 

Miastko 
pt.-niedz. - Wracam do Zdrowia, ul. Dworcowa 
3, tel. 59 8575155 

Człuchów 
pt. - Centrum Zdrowia, ul. Szczecińska 13, tel. 59 
8343142; sob. - Oberland, ul. Długosza 29, tel. 

59 8341752; niedz. - Prima. ul. Długosza 11, tel. 

597212203 

Lębork 
pt. - Dbam o Zdrowie, al. Wolności 40, tel. 59 
862 83 00, sob. - Gemini, al. Wolności 30, tel. 
598634205; niedz. - Dr Max, ul. 10 Marca 16 a, 
tel. 59 8633422 

Łeba 
Słowińska, ul. Kościuszki 70 a, tel. 59 86613 65 

Wicko 
Pod Agawą, tel. 59 8611114 

KOMUNIKACJA 

Stupsk: PKP118000; 2219436; PKS5984242 
56:598437110; MZK598489306;Lębori<: 
PKS59 8621972; MZK wgodz. 7-15, tel. 59862 
1451; Bytów: PKS 59 822 22 38; Człuchów: PKS 
598342213; Miastko: PKS598572149. 

USŁUGI MEDYCZNE 

Słupsk: Wojewódzki Szpital Specjalistyczny, ul. 
Hubalczyków 1, tel. 59 846 0100; Ustka: Szpi­
tal, ul. Mickiewicza 12 tel. 59 81469 68; Porad­
nia Zdrowia POZ, ul. Kopernika 18, tel. 59 814 
6011; Pogotowie Ratunkowe - 59 81470 09; 
Lębork: SOR 59 86330 00; Szpital, ul. Węgrzy­
nowicza 13,59 863 52 02; Bytów: Szpital, ul. 
Lęborska 13, tel. 59822 85 00; Miastko, tel. 59 
857 09 00; Człuchów: 59 83453 09. 

WAŻNE 

Słupsk: Policja 997; ul. Reymonta, tel. 59 848 
0645; Pogotowie Ratunkowe 999; Straż Miej­
ska 986; 59 8433217; Straż Gminna 59 84859 
97; Urząd Celny - 58 77408 30; Straż Pożarna 
998; Pogotowie Energetyczne 991; Pogotowie 
Gazownicze992; Pogotowie Ciepłownicze 
993; Pogotowie Wodno-Kanalizacyjne 994; 
Straż Miejska alarm 986: Ustka - 59 8146761, 
697 696498; Bytów - 59 822 25 69 

USŁUGI POGRZEBOWE 

Kalla, ul. Armii Krajowej 15, tel. 59842 8196, 
601928 600 - całodobowo. Pełna oferta po­
grzebowa. Zieleń, tel. (24h/dobę) telefon 502 
525 005 lub59 8411315, ul. Kaszubska 3 A. 
Winda i baldachim przy grobie; Hades, ul. Ko­
pernika 15, całodobowo: tel. 59 842 98 91,601 
663796. Winda i baldachim przy grobie. Her­
mes, ul. Obrońców Wybrzeża 1, (całodobowo), 
tel. 59 8428495,604434441. Winda i balda­
chim przy grobie. 

007431953 REKLAMA 

K u r s y  n a  

w ó z k i  w i d ł o w e  

wwwsbaf)ex.pi 

o* 
tel. 888 101 560 
www.fabrykawiedzy.siupsk.pl 

r A B A T E C  Firma Abatec Sp. z o.o. 
producent drewnianych basenów ogrodowych 

zatrudni:  

STOLARZY 
POMOCNIKÓW STOLARZY 

Praca w Damnicy! 
kontakt pn.-pt. w godz. 8.00-15.00 

tel. 59 84 56 333 lub 59 81 12 916, e-mail: biuro@abatec 

Dzieje się w weekend, warto lo zobaczyć 
Słupsk 

W weekend w Słupsku i regio­
nie wiele się dzieje. Będą kon­
certy. spektakle, pokazy, im­
prezy taneczne i zabawy. Wie­
le z nich za darmo. 

Daniel Klusek 
daniel.klusek@gp24.pl 

Oto najważniejsze wydarzenia, 
jakie odbędą się w Słupsku i re­
gionie. 

Sinatra według Wista 
Młody wokalista Jarek Wist za­
śpiewa w piątek o godz. 19 w sa­
li filharmonii z towarzyszeniem 
zespołu i orkiestry pod batutą 
Jacka Rogali. Koncert „Swin-
ging With Sinatra" składać się 
będzie z najbardziej znanych 
szlagierów Franka Sinatry. So­
liście towarzyszył będzie zespół 
w składzie: Piotr Wrombel - for­
tepian, Wojciech Pulcyn - kon­
trabas, Robert Murakowski -
trąbka i Sebastian Kuchczyński 
- perkusja. Bilety: 45 i 40 zł. 

ByćjakShirley 
W piątek o godz. 17 w teatrze 
Rondo zobaczymy spektakl 
„Być jak Shirley MacLaine - Me­
dium" w reżyserii Andrzeja Ma­
rii Marczewskiego. To dramat 
afirmujący dobro, miłość, po­
moc drugiemu i bycie sobą. Na 
scenie zobaczymy Magdalenę 
Tomaszewską i Jerzego Mazu­
ra. Po spektaklu odbędzie się 
spotkanie z reżyserem. Wstęp 
wolny. 

Niezłe sceny 
„Sceny miłosne dla dorosłych" 
zobaczymy w sobotę i niedzie­

lę o godz. 18 w Nowym Teatrze. 
Gdy kobieta i mężczyzna znaj­
dą się w jednym pomieszcze­
niu, myślą tylko o jednym, wia­
domo o czym... W tym spekta­
klu par będzie kilka. Wszystkie 
ich rozmowy sprowadzają się 
do tematu miłości, związku 
i seksu, często z zaskakującym 
zakończeniem. Bilety: 30,25 zł. 

Karnawał Sinfonietty 
Kompozycja Camille'a Saint-
Saensa „Karnawał zwierząt" 
stała się inspiracją do stworze­
nia programu dla najmłodszych 
odbiorców. Części utworu za 
opisujące zwierzaki będą prze­
platane wierszami lub piosen­
kami. W sali filharmonii w nie­
dzielę o godz. 12 Orkiestrę Słup­
skiej Sinfonietty poprowadzi 
Maciej Banachowski. Solistka­
mi będą pianistki: Barbara 
Żydzianowska i Paula Ptach-
Dembska. Bilety: 20,15 zł. 

Ostro w Motorze 
W słupskim Motor Rock Pubie 
w sobotę o godz. 20.30 zagrają 
trzy zespoły. Aggressor to słup­
ska kapela, która powstała 
w końcówce lat 80. Członkowie 
grupy swoją muzykę określają 
jako trash egg. Będą też: Lilith, 
zespół, który należy do ścisłej 
czołówki polskich grup prog-
gotyckich, oraz death metalo­
wy Medarth. Wejściówki: 15 zł. 
Natomiast w niedzielę o godz. 
20 zagrają tam dwa zespoły 
trash metalowe: Jackdevil 
z Brazylii oraz Nuclear Warfare 
z Niemiec. Wejściówki: 10 zł. 

Miłość wyśpiewana 
W teatrze Rondo w sobotę 
o godz. 18 rozpocznie się kon­
cert poetycki pt. „Miłość dojrza­

ła" przygotowany przez uczest­
ników spotkań „Otwarte sło­
wa". Usłyszymy poezję miło­
sną Bolesława Leśmiana, Tade­
usza Kubiaka, Juliana Tuwima, 
Marii Pawlikowskiej-Jasno-
rzewskiej czy Wisławy Szym­
borskiej. Będą też piosenki no­
stalgiczne i sentymentalne. 
Wstęp wolny. 

Folkowe granie 
W klubie pARTer Młodzieżo­
wego Centrum Kultury w sobo­
tę o godz. 19 zagra trójmiejski 
zespół Side Roads. Stylistycz­
nie grupa bardzo dobrze czuje 
się w gatunkach: folk rock, in­
die folk i pop rock. Zespół two­
rzą: Magdalena Radecka -
wokal, Adam Tomaszewski - gi­
tara, wokal, Jakub Wojna - al­
tówka, Jerzy Jurkowski - gitara 
basowa i Cygi Kondratowicz -
perkusja. Bilety: 15 i 12 zł. 

Dzień dla dzieci 
Piknik z okazji Dnia Dziecka od­
będzie się w sobotę w godz. 11-
15 na terenie OSiR w Parku Kul­
tury i Wypoczynku. W progra­
mie będą gry i konkursy z na­
grodami, mecz piłki nożnej, za­
bawy z balonami, pokazy 
szczudlarskie. Na maluchy cze­
kać będą smakołyki i poczęstu­
nek z grilla. Wstęp jest wolny. 

Muzycznie w Dom Ówce 
W piątek o godz. 21 w klubie 
Dom Ówka podczas imprezy 
Dom Live Rock usłyszymy 
przeboje takich zespołów, jak: 
Rolling Stones, The Cure, Led 
Zeppelin, The Police, The Beat­
les. Zagrają: Cygi Kondratowicz 
- perkusja, Lukas Sasko - gitara, 
Kuba Zwolan - wokal, gitara, 
Przemek Bartoś - wokal, gitara 

basowa. Natomiast w sobotę 
0 godz. 21 podczas 12. DUB 
Forest o dobrą zabawę przy 
dźwiękach reggae zadba trój­
miejski Rootical Connection 
Soundsystem: Dub Radix, Ledu 
1 Krzych. Wejściówki: 10,8 zł. 

Amerykańska Ustka 
Wystawa „Mapa Ustki" Samu­
ela Forresta Stevensa w Cen­
trum Aktywności Twórczej to 
zaproszenie do odkrywania do­
brze znanego miejsca z pers­
pektywy przybysza z zewnątrz. 
Zobaczymy książki, mapy 
i przewodniki stworzone w ra­
mach programu rezydencji ar­
tystycznej oraz mapę interak­
tywną. Wystawę oglądać moż­
na do niedzieli, wstęp wolny. 

Tańce w Wikingu 
W dyskotece Wiking Reaktywa­
cja piątkowy i sobotni wieczór 
będzie można spędzić na dy­
skotece przy przebojach disco 
polo oraz tanecznych hitach 
z lat 70., 80. i 90. Początek 
o godz. 21, w piątek wstęp wol­
ny, wejściówki w sobotę 10 zł. 

Angielski za darmo 
W sobotę o godz. 19 w Herba­
ciarni w Spichlerzu odbędzie 
się spotkanie w ramach English 
Cafe. Przyjść mogą zarówno ci, 
którzy mówią biegle po angiel­
sku, ale także osoby dopiero 
uczące się. Wstęp wolny. 

Idź i graj 
W Miejscu Animacji Kultury 
Miejskiej Biblioteki Publicznej 
w piątek o godz. 16 podczas ak­
cji „Niech plansze pójdą w 
ruch" mogą się pojawić miłoś­
nicy gier planszowych. Wstęp 
jest wolny. • ©® 

Pogoda dia Pomorza 

n 

| Krzysztof * 
Ścibor •-

I Biuro Calvus_ 

Piątek 26.05.2017 
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Mieszkańcy mają swój dzień 
W ten weekend na imprezach plenerowych bawić się będą mieszkańcy Kobylnicy, Ustki 

i Damnicy. Na scenie pojawią się m.in. Agnieszka Chylińska i Tomasz Niecik 

Wydarzenia 

Daniel Klusek 
daniel.klusek@gp24.pl 

Kobylnica 
W piątek obchody Dni Kobyl­
nicy rozpocznie spektakl „Bo­
eing, Boeing" słupskiego No­
wego Teatru, który zostanie 
wystawiony w sali teatralnej 
Gminnego Centrum Kultury 
i Promocji w Kobylnicy. Wstęp 
na wydarzenie będzie możliwy 
za okazaniem karty, szczegóły 
w sekretariacie GCKiP. 

W sobotę przez cały dzień 
na placu przy Gminnym Cen­
trum Kultury i Promoq'i miesz­
kańcy będą mogli uczestniczyć 
w akcjach i zabawach. Dla dzie­
ci przygotowano spektakl ple­
nerowy pt. „Bajki z malowanej 
skrzyni" i animacje plenerowe. 
Na scenie zaprezentują się 
m.in.: Raj Power, Ale Babki 
i H.Lucyna. Wyjątkowym wy­
darzeniem będzie też jubileu­
szowy koncert Orkiestry Gmin­

• Agnieszka Chylińska w sobotni wieczór w Kobylnicy zaśpiewa swoje największe przeboje 

nego Centrum Kultury i Promo­
cji w Kobylnicy. Gwiazdą wie­
czoru będzie Agnieszka Chyliń­
ska. Trasa koncertowa, która 
właśnie trwa, uznawana jest 
za jedno z najważniejszych wy­
darzeń muzycznych całego ro­

ku. Wstęp na koncert jest bez­
płatny. 

W niedzielę na boisku spor­
towym przy ul. Wodnej od 
godz. 10 trwać będzie Dzień 
Sportu. Sportowy festyn ro­
dzinny „Żyj zdrowo na sporto­

wo" odbędzie się na boisku 
o godz. 11.30. Wybrać się będzie 
można również na rajd rowero­
w y  „Ze Szprychą po gminie 
Kobylnica na Majówkę". Start 
ze stadionu o godz. 10. W pro­
gramie są: pokaz sportów wal­

ki Klubu Sportowego Spartans, 
pokaz zumby, zabawy dla dzie­
ci, pokaz udzielania pierwszej 
pomocy, znakowanie rowerów, 
instruktaż nordic walking, tre­
ning fitness, serwis rowerowy, 
porady i badania medyczne. 
Wstęp wolny. 

Damnica 
W weekend bawić się będą 
mieszkańcy Damnicy. XIV Dni 
Damnicy rozpoczną się w sobo­
tę o godz. 16.30 przed starą re­
mizą strażacką. Stamtąd koro­
wód przejdzie do budynku no­
wej remizy. O godz. 18 na sta­
dionie odbędzie się uroczystość 
uhonorowania zasłużonych 
mieszkańców. Następnie na 
scenie pojawią się lokalni arty­
ści. Przez cały czas będzie moż­
na skorzystać z atrakcji dla ca­
łych rodzin. Po godzinie 20 
przeboje muzyki rozrywkowej 
wykona zespół Gesek. O 21.30 
wystąpi gwiazda wieczoru - To­
masz Niecik. Po koncercie bę­
dzie trwała zabawa taneczna. 
W niedzielę o godz. 11 i 16 na 

stadionie rozpoczną się mecze 
piłkarskie. 

Ustka 
W sobotę w Ustce świętowany 
będzie Dzień Mieszkańca, po­
łączony z akcją Pomoc dla ma­
my Moniki. W trakcie festynu 
na terenie Ośrodka Sportu i Re­
kreacji odbędą się licytacje cha­
rytatywne i loterie fantowe. 
Odbędzie się ustanawianie re­
kordu Polski w największej licz­
bie osób jednocześnie podbija­
jących piłkę. O godz. 11 roz­
poczną się mecze piłkarskie, za­
bawy dla najmłodszych z kaja­
kiem i konkurencje sportowe. 
W programie również m.in. po­
kaz sztuki walki, turniej mini-
golfa, warsztaty bębniarskie, 
przedstawienie „Calineczka", 
występ Usteckiego Uniwersy­
tetu Trzeciego Wieku. O godz. 
14 rozpocznie się bicie rekordu 
Polski, o godz. 14.30 ruszy zlot 
właścicieli forda mustanga 
(plac przed kapitanatem portu). 
Wieczór zakończy koncert ze­
społu One Moment. • ©® 

Wielkie dziecięce ściganie w całym regionie 
Słupsk 

Początek czerwca to czas 
wyścigów rowerowych ..Gło­
su". W tym roku dzieci ścigać 
się będą nie tylko w Słupsku, 
ale również w całym regionie. 

Daniel Klusek 
daniel.klusek@mail.pl 

Dziecięce Wyścigi Kolarskie 
„Głosu Pomorza" doskonale 
zna kilka pokoleń słupszczan. 
W każdej z 43 dotychczaso­
wych edycji imprezy udział 
brały setki młodych, a nawet 
bardzo młodych kolarek i kola­
rzy. Teraz wspólnie z nami ba­
wić się będą mogły dzieci rów­
nież w innych miastach. 

Ustka 
To będzie wyjątkowe wydarze­
nie dla młodych kolarzy z Ustki 
i okolic. W sobotę, 3 czerwca, 
„Głos Pomorza" wspólnie 
z Urzędem Miejskim w Ustce 
zorganizuje I Dziecięce Wyści­
gi Rowerkowe. Będzie to jedna 
z imprez w ramach miejskich 
obchodów Dnia Dziecka. 

Na start zapraszamy dzieci 
urodzone w łatach 2007-2014. 
Wielkie ściganie odbędzie się 
na terenie Ośrodka Sportu i Re­
kreacji. Kolarki i kolarze pojadą 

na dystansach dostosowanych 
do ich wieku: 3- i 4-latki na 40 
metrów, 5- i 6-latki na 60 me­
trów, 7- i 8-latki na 80 metrów, 
a 9- i 10-latki na 100 metrów. 
Dla wszystkich dzieci przygo­
tujemy niespodzianki na me­
cie, a pierwsze trójki w każdym 
wyścigu staną na podium 
i otrzymają nagrody specjalne. 

Zawody sportowe będą jed­
nak tylko częścią pikniku ro­
dzinnego. Dla maluchów przy­
gotuj emy bowiem również 
strefę rozrywki z dmuchań-
cami i zabawami przygotowa­
nymi przez animatorla. 

Udział w zawodach jest bez­
płatny. Wszystkie dzieci będą 
ubezpieczone. Początek zaba­
wy 3 czerwca o godz. 9. Wów­
czas też będzie można pobierać 
numery startowe dzieci. Wyś­
cigi rozpoczną się o godz. 10. 
Na tor jako pierwsze wyruszą 
najmłodsze dzieci, a po nich ko­
lejne roczniki. W każdym rocz­
niku najpierw ścigać się będą 
dziewczynki, po nich chłopcy. 

Aby zapisać dziecko na za­
wody, należy wysłać e-mail 
na adres: rowerki@gp24.pl, 
w temacie wpisując hasło: „za­
wody rowerkowe Ustka", 
a w treści e-maila imię, nazwi­
sko oraż datę urodzenia dzie­
cka. Zapisy przyjmujemy do 
środy, 31 maja. 

• W tym roku dzieci ścigać się będą nie tylko w Słupsku, ale również w Bytowie, Ustce i Miastku 
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Słupsk 
Z małymi kolarkami i kolarza­
mi ze Słupska w niedzielę, 11 
czerwca, spotkamy się na 44. 
Dziecięcych Wyścigach Kolar­
skich „Głosu Pomorza". Na sta­
dionie 650-lecia przy  u l .  Ma-

dalińskiego ścigać się będą 
dziewczynki i chłopcy w wieku 
3-10 lat, czyli urodzone w latach 
2007-2014. To zmiana w po­
równaniu z poprzednimi lata­
mi, bo dotychczas ścigały się 
dzieci d o  12. roku życia. 

Pierwsze wyścigi wystartu­
ją o godz. 10, ale już godzinę 
wcześniej rozpoczniemy wyda­
wanie  numerków startowych, 
wówczas  też  ruszy  strefa ani­
macji. Młode kolarki i młodzi 
kolarze pojadą n a  dystansach 

dostosowanych do ich wieku: 
3- i 4-latki na 40 metrów, 5- i 6-
-latki na 60 metrów, 7- i 8-latki 
na 100 metrów, a 9- i 10-latki 
na 200 metrów. Na wszystkie 
dzieci, niezależnie od miejsca, 
które zajmą w swoim wyścigu, 
czekać będą słodkie nagrody. 
Najlepsi staną na podium, gdzie 
zrobimy im pamiątkowe zdję­
cia, które potem opublikujemy 
w jednym z wydań „Głosu". 

Zgłoszenia przyjmujemy do 
7 czerwca w biurze ogłoszeń 
„Głosu Pomorza" przy ul. Hen­
ryka Pobożnego 19. Czynne jest 
ono od poniedziałku do piątku 
w godz. 8-16. Wpisowe wynosi 
osiem złotych, w tej cenie jest 
koszt ubezpieczenia dziecka. 
Partnerem zawodów jest Słup­
ski Ośrodek Sportu i Rekreaq'i. 

Powiat bytowski 
Pierwsze wyścigi w naszym te­
gorocznym cyklu odbędą się 
l czerwca w Bytowie (zapisy: 
rowerki@gp24.pl, w temacie: 
„zawody rowerkowe w Byto­
wie"). Tegoroczny tour skoń­
czymy 18 czerwca w Miastku 
(zapisy: rowerki@gp24.pl, w te­
macie: „zawody rowerkowe 
w Miastku"). Na te wyścigi za­
praszamy dzieci w wieku 3-10 
lat.  Ponadto dla  maluchów 
przygotujemy również strefę 
rozrywki. •©© 
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Wszystkiego najlepszego 

• Dużo zdrowia, szczęścia oraz spełnienia 
marzeń z okazji 12. urodzin synowi Igorowi 
życzy tata Radek. 

• W słupskim Urzędzie Stanu Cywilnego związek 
małżeński zawarli Anna Krowińska 
i Mateusz Leszek Wieruszewski. 

• W słupskim Urzędzie Stanu Cywilnego związek 
małżeński zawarli Sylwia Patrycja Prażak 
i Ryszard Stefan Bóenke. 

Serdeczności 

•Treść życzeń 

Ztó* życzenia 

• W słupskim Urzędzie Stanu Cywilnego związek 
małżeński zawarli Katarzyna Cecylia Klemann 
i Robert Emert. 

Witamy na świecie 

• Oliwier Strzelecki 
ze Słupska, 
syn Aleksandry i Gracjana, 
ur. 22.04,3200 g. 54 cm 

• Oliwia Lemańska z Koczały, 
córka Anity i Daniela, 
ur. 14.03. 
1630 g. 43 cm 

• W dniu imienin. Zosieńko, moc najlepszych życzeń, 
zawsze pogodnych, miłych oraz radosnych dni życzą: 
Fred z córkami Anią i Martą. 

• W słupskim Urzędzie Stanu Cywilnego związek 
małżeński zawarli Agnieszka Peyer 
i Paweł Robert Mikolcz. 

• Michał Lemański z Koczały, 
syn Anity i Daniela. 
ur. 14.03, 
1400 g. 41 cm 

• Kacper Starzec z Ustki, 
syn Justyny i Piotra, 
uf. 18.04, 
2600 g. 50 cm 

• Maria Kowalczyk 
z Dębnicy Kaszubskiej, 
córka Pauliny i Jarosława, 
ur. 24.04.3420 g. 56 cm 

• Sebastian Ryszard Pawlicki 
z Kwakowa, 
syn Beaty i Krystiana, 
2230 g. 46  cm 

• Gniewomir Skrzypek 
z Kwakowa. 
syn Magdaleny i Zbigniewa, 
ur. 25.04.3400 g. 54 cm 

• Antoni Korż ze Słupska, 
syn Moniki i Krzysztofa, 
ur. 24.04. 
3640 g. 54 cm 

•Twoi bliscy obchodzą święto? 
Zrób im prezent i złóż życzenia 
w „Głosie Pomorza". A może bie­
rzesz ślub i chcesz się tym po­
chwalić? Zapraszamy i czekamy 
na zdjęcia. Fotografie oraz życze­
nia można przynieść do redakcji 

lub przesłać pocztą na adres: Głos 
Pomorza", ul. Henryka Pobożnego 
19,76-200 Słupsk z dopiskiem 
SERDECZNOŚCI. 
Życzenia dla najbliższych i zdjęcia 
można też przesłać na adres: 

daniel.klusek@gp24.pl 

•Imię i nazwisko nadawcy 

podpis 

Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych dla potrzeb „Głosu Pomorza" 
z a d n i e  z ust. z dn. 29.08.1997r. p oęhronie danych osobowych. pz.U. nr ł3j3 poz. 883. 

mailto:daniel.klusek@gp24.pl
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SMS zwycięzcą Gimnazjady 
• Drużyna SMS Słupsk pod wodzą trenera Adama Pietrasa wygrała Finał Gimnazjady 
województwa pomorskiego w piłce nożnej chłopców • 

• Skład: K. Kąkol, A. Połom. Dawid Dorawa. Patryk Rożek, Marcel Pietrykowski, Kacper Formela, 
Igor Miotk. Jakub Janikiewicz, Hubert Krzyżanowski. Michał Piotrowski. Kacper Poninkiewicz 

• I miejsce w Agro Cross zajął Jakub Gutowski przed Kacprem Grabarczykiem. W zawodach 
wystartowało ponad 280 uczestników 

Jarosław Stencel 
jaroslaw.stencel@gp24.pl 

W pierwszym meczu zawodni­
cy ze Słupska dosłownie roz­
gromili piłkarzy z Malborka aż 
7:0. Bramki w tym spotkaniu 
zdobyli: Patryk Rożek 2, Hubert 
Krzyżanowski 2, Igor Miotk, 
Kacper Poninkiewicz oraz Mar­
cel Pietrykowski. W kolejnym 
starciu SMS Słupsk pokonał pił­
karzy z popularnej „osiemnast­
ki" z Gdańska 2:1. W meczu tym 
na listę strzelców wpisali się za­
wodnicy ze Słupska: Igor Miotk 
i Kacper Formela. Był to najlep­

szy mecz mistrzostw. 
Słupszczanie głównie się bro­
nili, bardzo mądrze zagrali 
w defensywie i wykorzystywa­
li każdą swoją sytuację w ofen­
sywie. W finale gimnazjaliści 
ze Słupska wygrali z ekipą Pub­
licznego Gimnazjum nr l 
w Starogardzie 3:1. Bramki zdo­
byli: Igor Miotk, Hubert Krzyża­
nowski i Patryk Rożek. 

Gimnazjaliści ze Szkoły Mi­
strzostwa Sportowego w Słup­
sku znakomicie też spisali się 
w trzeciej edycji biegu przeła­
jowego AGRO CROSS dla klas 
gimnazjalnych w Słupsku. 
• ©© 

• 

• W pierwszej dziesiątce uczestników zawodów Agro Cross 
znalazło się aż 9 uczniów ze słupskiej szkoły sportowej 

• W Gdyni słupszczanie wygrali trzy razy zdobywając przepustkę 
na Finały Mistrzostw Polski Szkół Gimnazjalnych 

W skrócie 

KOSZYKÓWKA 

Szóstka słupszczan 
w kadrze 
Związek Stowarzyszeń Spor­
towych Sprawni - Razem 
w Warszawie powołał kadrę 
koszykówki, która przygoto­
wywać się będzie do INAS 
Global Games - Brisbane (roz­
grywane w sierpniu 2019 
w Australii). Szkoleniem cen­
tralnym zostało objętych 6 po­
dopiecznych nauczyciela WF 
w SOSW w Słupsku Wiesława 
Romańskiego: uczniowie Ja­
kub Grzebiński, Oskar 
Kosecki, Daniel Soboń oraz 
absolwenci Michał Dębowski, 
Kamil Konkel i Michał 
Lendzion. Wszyscy uprawiają 
koszykówkę w Uczniowskim 
Klubie Sportowym Sprawni -
Razem przy SOSW w Słupsku 
i są medalistami w mistrzo­
stwach Polski stowarzyszenia 
"Sprawni - Razem", (STEN) 

Bruskowo Wlk. trzy razy lepsze 

• Na stadionie sportowym OSiR w Ustce rozegrano pomorskie 
eliminacje do finału wojewódzkiego 6 Ogólnopolskiego Turnieju 
LZS Chłopców w roczniku 200 * j młodsi "Mała Piłkarska Kadra 
Czeka". Wygrał UKS Gminr kademia Piłkarska Bruskowo 
Wielkie pokonując Jantara I Ustka 2:0, Jantara III Ustka 12:0 
i Jantara II Ustka 4:1. Najleps~'m strzelcem turnieju został 
zawodnik z Bruskowa Wielkiego Oskar Kołpacki który zdobył 10 
bramek. Skład zwycięskiej drużyny: Fabian Radoszewski. Oskar 
Kołpacki. Dawid Smilgin. 0< kar Czyżewski. Kacper Karaś. Fabian 
Strzyżewski, Krzysztof Rzepkowski, Wojciech Łuczak, Jakub 
Musielak. Zespół z Bruskowa Wielkiego reprezentowali 
zawodnicy trzech gmin - gminy wiejskiej Słupsk, gminy Damnica 
oraz gminy Kępice. (STEN) 

Drugie miejsce Byków w Luzinie 
Piłka nożna 

Jarosław Stencel 
jaroslaw.stencel@polskapress.pl 

Na zaproszenie Akademii Pił­
karskiej Karol Piątek w Luzinie, 
drużyna Byki Słupsk uczestni­
czyła w turnieju „Piątek Cup" 
dla rocznika 2009 zajmując 
drugie miejsce. . 

Do udziału w imprezie orga­
nizowanej przez Karola Piątka 
i Pawła Buzałę (byłych graczy 
Lechii Gdańsk) z Akademii Pił­
karskiej zaproszono w sumie 
osiem najlepszych pomorskich 
zespołów, które rozegrały swo­
je spotkania w dwóch grupach 
systemem każdy z każdym, 
a następnie pucharowo 2 x 7  
minut, 4 zawodników w polu 
plus bramkarz. Słupskie Byki 
strzeliły łącznie 35 bramek, tra­
cąc 8. 

Faza pucharowa mecze fina­
łowe:  m e c z  o 1. mie jsce:  Byki 

I Słupsk-UKS Jedynka Reda 4:6, 

• Drużyna Byków Słupsk. Po zakończonym turnieju nastąpiło 
uroczyste wręczenie dyplomów, pucharów i medali 

mecz o 3. miejsce: Jaguar Królem strzelców został Michał 
Gdańsk-Jantar Ustka 9:1, mecz Chabros (Byki Słupsk), 
o 5- miejsce: Diego Lębork - • Zespół Byków występował 
Akademia Piłkarska Karol Pią- w składzie: Michał Chabros, 
tek 5:1. W meczu o 7 miejsce: Piotr Jankowski, Dorian Kass, 
GOSRiT Luzino pokonało Wiktor Sawko, Kacper Szcze-
po rzutach karnych drużynę pański, Franciszek Zawistow-
UKS Dragon Bojano 2:1 (w re- ski. Trener: Zbigniew Karski 
gulaminowym czasie było 2:2). • ©® 
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W nowej erze na rowerze. Zimno- i ciemnogród o każdej porze 
M e l o n  rowiirowy 

Ireneusz Wojtkiewicz 
wojtkiewic2@ct.com.pl 

Tak się porobiło, że w ostatnią 
noc muzeów stanął otworem 
także słupski magistrat. Prezy­
dent miasta Robert Biedroń 
ukazał się w swej służbowej su­
tannie, ale niestety nie na rowe­
rze, czym cykliści byli rozcza­
rowani. A już spanikowali 
i zwiali, gdy usłyszeli, że mia­
sto kupuje lodowisko. Bo to 
zgroza głosić takie nowiny 
na miesiąc przed początkiem 
lata, które może nie być wcale 
cieplejsze od mijającej wiosny. 

Też daję dyla z ratusza zafra­
sowany tym, że wiosennych 
wydatków co niemiara, a tu ko­
muś łyżwy w głowie. Wystar­
czy spojrzeć z ratuszowego bal­
konu; nieodnowione i zatarte 
oznakowanie przejść dla pie­
szych i przejazdów dla rowerów 
w ścisłym centrum miasta 
i w wielu newralgicznych 
skrzyżowaniach, m.in. na ul. 
Tuwima, Jagiełły, Mostnika, al. 
Wojska Polskiego itd. 

Dziur w nawierzchniach co 
niemiara i nikt niczego nie łata, 
mimo zapewnień, że na ten cel 
znaleziono jakieś pieniądze. 
Coraz więcej nieświecących la­
tarni ulicznych, nawalających 
w takim tempie, że latem 

-Takich kosztownych a zbędnych i słabo czytelnych uregulowań 
jak na ul. Lotha miało już nie być, a nadal dezorganizują ruch 

Słupsk stanie się ciemnogro­
dem. 

W cieniu ratusza pozostaje 
już od lat spory nieużytek ko­
munalny pomiędzy ulicami 
Deotymy i Tuwima oraz galerią 
handlową a bankiem. Pępek 
miasta, a zaniedbany okropnie 
ugór. Dobry do jazdy, ale na gó­
ralu, co już przećwiczyłem. 

Po zagospodarowaniu, o co się 
aż prosi, mogłoby to być niezłe 
miejsce na jarmarczne impre­
zy, które ostatnio pienią się 
pod ratuszem, zajmując miej­
sca parkingowe, co też płoszy 
nie tylko tubylców, ale i przy­
jezdnych i przejezdnych. Tym­
czasem zarząd miasta dalej się 
zmaga z tym, co mocą uchwały 

rady miejskiej nakazano mu za­
przestać i przywrócić do stanu 
poprzedniego, czyli nie dewa­
stować organizacji ruchu 
w obrębie skrzyżowań ulic 
Deotymy, Jaracza, Jana Pawła 
II, Anny Łajming i Tuwima 
z placem Zwycięstwa. 

Zamiast wykonania samo­
rządowej decyzji mamy nowe 
zachcianM-pisanki według wi­
ceprezydenta Marka 
Biernackiego i podległych mu 
urzędników magistrackich. Po­
lega to na likwidacji części pa­
sów ruchu, która - jak już to wi­
dać, słychać i czuć - powoduje 
większy tłok aut w śródmieś­
ciu, wydłużenie czasu przejaz­
du oraz zwiększenie hałasu 
i emisji spalin. O autorach ta­
kich zmian można sądzić, że 
nie byli na lekcjach fizyki po­
święconych zasadom działania 
naczyń połączonych. Że w od­
niesieniu do wspomnianego 
postanowienia rady miejskiej 
pomyśleli sobie, że takie ciało 
samorządowe może nam nag-
wizdać. 

Ciekawe, jak zareagują rad­
ni, ale chyba już czas na grun­
towne decyzje personalne. 
Tym bardziej że do rozliczenia 
pozostaje jeszcze chybiona cał­
kowicie zmiana organizacji ru­
chu na osiedlu Słowińskim, 
a szczególnie na ul. Lotha. Ra­
da miasta nakazała powrót 
do stanu poprzedniego, co 

według zapewnienia wspom­
nianego wiceprezydenta miało 
nastąpić w pierwszej dekadzie 
bm. Nie nastąpiło do dziś, co 
zauważyłem podczas rowero­
wych objazdów miasta. I dalej 
jest tak, że, jadąc rowerem, 
trudno przeczytać komunikaty 
na znakach, o co chodzi w tych 
zmianach na ul. Lotha, a co do­
piero podczas jazdy samocho­
dem. Ostre hamowanie i pod­
skoki na wyboistych płytach to 
najczęstsze objawy tej strefy 
skrzyżowań równorzędnych 
i uspokojonego ruchu. Na to 
poszło 168 tys. zł, czyli zostało 
zmarnowane, zamiast być wy­
korzystane do zbudowania bra­
kującego odcinka ścieżki rowe­
rowej pomiędzy ul. Na Wzgó­
rzu a rondem Stefana Moraw­
skiego. Bo poza tym panowały 
tu takie warunki, które same 
wymuszały spokojny ruch. 

Teraz internauci pytają: kto 
zapłaci za te kosztowne głupo­
ty? Też jestem za tym, aby wa­
lić po kieszeniach autorów i de­
cydentów chybionych czy 
wręcz szkodliwych rozwiązań 
w organizacji i bezpieczeństwie 
ruchu drogowego. Odwet 
wziąłbym jeszcze na tych spe­
cach ze słupskiego ratusza, któ­
rzy kilka lat temu w ramach ja­
kiejś akcji „zrównoważenia 
transportu" spowodowali zam­
knięcie na weekend jednej 
z dwóch jezdni na drodze 

Słupsk - Redzikowo, aby korzy­
stali z niej tylko rowerzyści. 
Omal nie doszło do kilku kata­
strof samochodowych, a i sami 
cykliści byli wściekli tym chwi­
lowym darem łask komunika­
cyjnych. Po tym numerze ktoś 
poszedł po rozum do głowy, 
naprawiono ścieżkę rowerową 
w granicach Słupska i dobudo­
wano do niej nowy odcinek 
do Redzikowa. 

Stojąc na światłach 
przed przejazdami rowerowy­
mi, połączonymi z przejściami 
dla pieszych, znowu bardzo 
pragnę, aby w tym moim zim­
no- i ciemnogrodzie władza ra­
tuszowa częściej sięgała po ro­
zum do głowy. Przewodnikiem 
niech będzie narodowy pro­
gram bezpieczeństwa ruchu 
drogowego 2013-2020, 
a w szczególności dział poświę­
cony aktywnemu oznakowa­
niu drogowemu. Jak to  działa 
i dobrze służy, można zobaczyć 
np. w podsłupskich 
Siemianicach. Podobne rozwią­
zanie można zastosować za­
miast prymitywnych tablic 
przed ratuszem głoszących, że 
t o  przejście  dwuetapowe.  
Na nim kolumny sygnalizato­
rów wzajemnie się zasłaniają. 
Zatem myśleć prezydenci, a nie 
odstawiać bohomazów na jezd­
niach i wygibasów przy i na ra­
tuszu. • 
©® 
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24. wiosna z literatami 
Gdy w Słupsku kwitną kasztany i bzy, 

do miasta zjeżdżają pisarze i poeci obojga płci 
Przez tydzień spotykają się z czytelnikami 

w szkołach i bibliotekach miasta i regionu 

Tradycje 

Zbigniew Marecki 
zbigniew.marecki@gp24.pl 

Impreza, która początkowo 
znana była jako Słupska Wios­
na Literacka, a teraz funkcjonu­
je pod nazwą Pomorskiej Wios­
ny Literackiej, w przyszłym ro­
ku będzie obchodzić swój jubi­
leusz 25-lecia. To szmat czasu, 
wiele wydarzeń i spotkań mię­
dzy ludźmi, które niekiedy 
na długo zapisały się w pamię­
ci zarówno gości, jak i gospoda­
rzy. 

Dlatego warto przypom­
nieć, jak ta chlubna dla miasta 
tradycja się narodziła. Tak na­
prawdę jej początki wiążą się 
z gabinetem Zygmunta 
Kulczewskiego, słupskiego ku­
ratora oświaty, do którego pew­
nego dnia przyszedł Marian 
Boratyński, bardzo aktywny 
prezes Towarzystwa Wilna 
i Grodna. Początkowo pojawił 
się tam z pomysłem zorganizo­
wania cyklu spotkań autorskich 
dla poetów polskich mieszkają­
cych w Wilnie. 

- Kto mógłby się podjąć tego 
zadania? - zapiał niecierpliwy 
prezes Boratyński. 

Zdaniem kuratora 
Kulczewskiego najlepszymi 
osobami do wykonania tego za­
dania byli Mariola Łukasiuk, 
ówczesna dyrektorka Pedago­
gicznej Biblioteki Wojewódz­
kiej w Słupsku, oraz jej współ­
pracownicy. Jak się okazało, po­
mysł trafił na właściwy grunt. 

Nie tylko poeci 
Gośćmi pierwszej edycji spot­
kań z literatami byli poeci z Wil­
na, kraju i naszego regionu., 

- Jako organizatorzy byliśmy 
mile zaskoczeni, że spotkania 
te cieszyły się dużym zaintere­
sowaniem dzieci, młodzieży 
i nauczycieli - opowiada Agata 
Szklarkowska, obecny dyrektor 
Pedagogicznej Biblioteki Woje­
wódzkiej w Słupsku. - Jednak 
po trzech latach organizacji je­
siennych spotkań z poezją pod­
jęliśmy decyzję o zmianie pory 
roku spotkań. Czuliśmy, że for­
muła ogranicza nas tylko do po­
ezji. Podobne odczucia miała 
młodzież, nauczyciele i fani li­
teratury. Chcieli się spotykać 
również ze znanymi prozaika­
mi i szeroko rozumianymi 
twórcami współczesnej litera­
tury pięknej. 

W rezultacie w 1996 roku 
Słupska Jesień Poezji - pełna re­
fleksji i melancholii - przeobra­
ziła się w pełną optymizmu -
Słupską Wiosnę Literacką. Im­

• Podczas inauguracji 24. edycji Pomorskiej Wiosny Literackiej w Teatrze Rondo w Słupsku można 
było kupić książki dla dzieci i młodzieży oferowane przez słupską księgarnię Ratuszową 

• W pierwszym rzędzie widowni w Teatrze Rondo usiedli tegoroczni goście specjalni, czyli pisarki 
i pisarze, którzy przyjechali do Słupska z różnych stron kraju. 

• Imprezę uświetniła swoim recitalem Barbara Stępniak-Wilk, wokalistka z Krakowa, która 
w Słupsku wystąpiła razem z zespołem 

preza ewoluowała, obok spot­
kań z dziećmi i młodzieżą sy­
stematycznie odbywały się ze­

społy metodyczne, konferen­
cje, warsztaty dla nauczycieli, 
wychowawców, bibliotekarzy. 

Nauczyciele wspólnie z pisarza­
mi i poetami obojga płci poszu­
kiwali nowych, ciekawych 

form pracy z młodym czytelni­
kiem. Organizatorzy nie za­
pomnieli również o przyszłych 
nauczycielach - studentach 
obecnej Akademii Pomorskiej 
w Słupsku. To tam odbywały 
się związane z literacką wiosną 
sesje naukowe i spotkania au­
torskie. 

Pierwsza dama poezji 
otworzyła notes 
z telefonami 
Rosnąca z roku na rok popular­
ność Słupskiej Wiosny Litera­
ckiej sprawiła, że na liście jej 
gości zaczęły się pojawiać naz­
wiska coraz ciekawszych twór­
ców współczesnej literatury. 
W ciągu 20. edycji imprezy jej 
organizatorzy - Pedagogiczna 
Biblioteka Wojewódzka 
w Słupsku i działające przy niej 
Stowarzyszenie Edukacyjne 
Volumin, które zabiega o fiin-
dusze i sponsorów - gościli 102 
twórców. Od tego czasu ta lista 
znacznie się wydłużyła, choć 
wśród zapraszanych osób jest 
wiele takich, które Słupsk 
w maju odwiedzały już kilka­
krotnie. 

Od samego początku z im­
prezą związana była Wanda 
Chotomska, pierwsza dama 
współczesnej poezji dla dzieci 
i młodzieży. Przez lata była nie­
kwestionowaną Literacką Am-
basadorką Słupska, a w 2003 ro­
ku została nawet Honorową 
Obywatelką miasta. 

- Kiedy rozpoczynaliśmy 
organizację naszego literackie­
go święta, pozyskanie numeru 
telefonu lub adresu korespon­
dencyjnego znanej osoby czę­
sto graniczyło z cudem. Wów­
czas to notes pani Wandy był 
skarbnicą wiedzy i informacji. 
Tylko dzięki pomocy wielkiej 
Poetki mogliśmy uzyskać za­
strzeżony numer telefonu. Kie­
dy powoływaliśmy się na zna­
ną pisarkę, znacznie łatwiej by­
ło nam namówić wielu twór­
ców do uczestnictwa w naszym 
wiosennym literackim święcie 
- wspominają pracownice PBW 
w Słupsku. 

Drugą ważną osobą, która 
przez wiele lat była związana 
z Pomorską Wiosną Literacką, 
była Emilia Waśniowska, poet­
ka, nauczycielka i dyrektorka 
poznańskiej szkoły. 

- Pełna ciepła, tryskająca hu­
morem poetka i znakomity pe­
dagog, wielokrotnie spotykała 
się nie tylko z dziećmi i mło­
dzieżą szkolną, lecz także ze 
studentami oraz członkami ko­
ła Polskiego Towarzystwa Psy­
chologicznego skupiającego 
pracowników naukowych. 
O „cioci Emilce" (jak nazwały 

Ją nasze dzieci) można mówić 
bardzo długo, ale chyba najpeł­
niej określają tę wspaniałą oso­
bę słowa Małgorzaty 
Musierowicz, że „.. .Emilka cho­
dzi sobie po świecie i zaraża mi­
łością" - mówią osoby, które 
zdążyły ją bardzo dobrze po­
znać. 

Jednak takich często gosz­
czących na słupskiej imprezie 
literatów jest znacznie więcej. 
Prawie stałymi są pisarze 
mieszkający w Słupsku i regio­
nie - Jolanta Nitkowska-Wę-
glarz, Daniel Odija czy Barbara 
Kosmowska, ale nie brak także 
gwiazd współczesnej polskiej 
twórczości dla dzieci, jak Grze­
gorz Kasdepke, z którym trze­
ba się umawiać na bardzo dłu­
go przed planowanym termi­
nem , bo tak jest zajęty i rozry­
wany przez bibliotekarzy 
i szkoły. 

- Jednak nie zawsze najważ­
niejsze jest znane nazwisko. 
Czasem równie ciekawe są 
spotkania z mniej znanymi lite­
ratami, którzy świetnie się 
sprawdzają podczas kontaktu z 
młodą publicznością, bo są 
otwarci na najbardziej pod­
chwytliwe pytania i potrafią tak 
uwodzić słuchaczy, że czas mi­
ja prawie niepostrzeżenie - oce­
nia dyrektor Szklarkowska. 

Jesienią już planują 
wiosnę 
Prace związane z organizacją 
kolejnej edycji corocznej impre­
zy rozpoczynają się wczesną je­
sienią od ustalenia daty. Potem 
rozpoczynają się rozmowy 
z kolejnymi gośćmi. Kiedy jest 
ustalony termin i lista gości, 
propozycje spotkań trafiają 
do bibliotek i szkół. Jednocześ­
nie odbywa się też poszukiwa­
nie sponsorów i pisanie projek­
tów o dofinansowanie imprezy, 
bo bez pieniędzy tak dużej im­
prezy nie da się zorganizować. 
W końcu, gdy dochodzi do kon­
kretnych spotkań, organizato­
rzy już mogą się tylko modlić, 
żeby dzieci były zadowolone ze 
spotkań, a literaci usatysfakcjo­
nowani organizacją i przebie­
giem spotkania. I tak się kręci 
literacka karuzela. 

- Gdy słyszymy, że wiosen­
ne zaproszenie do Słupska jest 
dla pisarza wyróżnieniem, to 
serce nam rośnie - mówi dyrek­
tor Szklarkowska. 

Jednak nie tylko słowa po­
dziękowań są dowodem rangi 
imprezy, bo na przykład już 
w 2003 roku dyrektor Łukasiuk 
otrzymała prestiżową Nagrodę 
Specjalną Polskiej Sekcji IBBY 
za upowszechnianie czytelni­
ctwa. Oby tak dalej. • ©© 
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Zostali odznaczeni za w 
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Zbigniew Marecki 
zbigniew.mareckii@gp24.pl 

We wtorek (23 maja) w Słupsku 
odbyła się uroczystość zbioro­
wego uhonorowania 16 działa­
czy niepodległościowych z cza­
sów PRL. 

Uroczystość wręczenia 
Krzyży Wolności i Solidarności 
już po raz drugi odbyła się w re­
stauracji Aureus. Pierwszą gru­
pę wyróżnionych tym odzna­
czeniem z regionu słupsko-ko-
szalińskiego uhonorowano 
tam w październiku 2016 roku. 
Przedtem podobne uroczystoś­
ci w woj. pomorskim odbyły się 
w Gdańsku i Elblągu. 

- Te odznaczenia to znak 
wdzięczności Rzeczypospolitej 
wobec tych obywateli, którym 
zawdzięczamy niepodległość i 
wolność - podkreślał podczas 
okolicznościowego wystąpie­
nia Mariusz Łuczyk, wicewoje­
woda pomorski, który mówił, 
że odznaczeni w latach 8o. 
ubiegłego wieku włączyli się 
w walkę o nowy ustrój naszego 
kraju, coś pośredniego między 
kapitalizmem a komuną. 

Tym razem w imieniu pre­
zydenta RP Andrzeja Dudy odz­
naczenia wręczył Jan Baster, 
wiceprezes Instytutu Pamięci 
Narodowej. Uroczystość popro­
wadził prof. Mirosław Golon, 
dyrektor oddziału IPN w Gdań­
sku. Zebrani wysłuchali też re­
feratu historycznego dr. 
Krzysztofa Osińskiego z IPN 
w Bydgoszczy o inteligentnych 
formach internowania i o obo­
zach wojskowych, utworzo­
nych po ogłoszeniu stanu wo­
jennego. 

Podczas uroczystości odz­
naczeni zostali, choć nie wszy­
scy pojawili się na uroczystoś­
ci: Jerzy Barzowski, obecny 
radny wojewódzki z Bytowa, 
Grzegorz Chwieduk, Ryszard 
Dubel, Paweł Glanert, ks. Ja­
nusz Jędryszek, Stanisław 
Kwiatkowski, Józef Michułka, 
Marek Przybytniak, Regina 
Puzia-Leżoń, Czesław Siwicki, 
Marek Stajnke i Elżbieta Wyż­
lic. Pośmiertnie uhonorowano: 
Włodzimierza Laskowskiego, 
Zenona Lepackiego, Włodzi­
mierza Puzia oraz Krzysztofa 
Szeglowskiego. Ich odznacze­
nia odebrali członkowie rodzin. 

Krótkie notki biograficzne 
wszystkich odznaczonych, któ-
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D?utacz w podiicmoej oikladowei grupłł Spe­
cjalnej w przedsiębiorstwie „FamawC w okresie 

kolportażem wydawnictw podziemnych om 

malowaniem haseł na itoaraA. OJ mija l»82 <St> 

.OKO" i ulotek dl# Okl|g9W«gń Komitetu 
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do lutego 1986 r. kolportował gazetę Regional­
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inne wydawnictwa, 
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• W imieniu odznaczonych głos zabrał Jerzy Barzowski. obecny radny wojewódzki z Bytowa. Było 
widać, że w czasie wystąpienia był wzruszony 
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Pracownik Zakładów Pr»emvshi SkorMiteisi 
„Alka" Uddjiał w Dfbity KawuMdei, leden 
r wtoSyciei. i .frialaoiy NSZZ „SefeiarROśf 
na terenie wflj i  wkładu pracy. Od S hstrt 
pada 1982 r, do 3 lutego l9Ki r. internowany 

: w Workowym Obozie Specjalnym w OMlm-
: ute, gdatie pod poamim órirarai wekowych; 

byli poddawani dotkliwym represjom. 

K R Z Y Ż  W O L N O Ś C I  I S O L I D A R N O Ś C I  

P A W E Ł  G L A N E R T  

• Jan Baster. wiceprezes IPN. wręczał także odznaczenia pośmiertne. Przyjmowali j e  członkowie 
rodzin wyróżnionych 

re przygotował IPN w Gdańsku, 
prezentujemy obok. 

W imieniu odznaczonych 
dziękował wyraźnie wzruszo­
ny Jerzy Barzowski, który dzię­
kował za to, że doceniono róż­
ne formy przeszkadzania i pso­

cenia władzom PRL. Wg niego 
walka o lepszą Polskę, wbrew 
pozorom, jeszcze się nie skoń­
czyła. 

- Zabiegamy jeszcze o kolej­
ne odznaczenia dla działaczy 
solidarnościowych z naszego 

regionu. Część kandydatur już 
weryfikuje IPN. Te procedury 
są długotrwałe - powiedział 
nam z kolei Stanisław Szukała, 
przewodniczący Zarządu Re­
gionu NSZZ „Solidarność" 
w Słupsku. • ©® 
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W Ł O D Z I M I E R Z  L A S K O W S K I  
ł*. 2$. 11.10SJ R. 
W sierpnia 1980 r, uczestnik strajku w Stoczni 
Północnej im. „Bohaterów Westerplatte" 
wtidańskut następnie działacz NŚŻZ.solidar­
no*,'". PO wprowadzeniu stanu wojennego brat 
udział wakcjaeb protestacyjnych i demonstra­
cjach organizowanych prwz struktury opozycyj 
lit. W łatach 4983- I9SJ uczestnik Kasy W stajem 
nel Pomocy w $to«h i: Pttfnoenej. ktńra wspiera 
la rodziny osób represjonowanych prze. władze. 
W czerwcu i 988 r. członek Komitetu Zaiofcyetó 
sltiego „Solidarności" w Stoczni Północnej, bral 

' udział w strajk# w i« rp»io I9S8 « 

K R Z Y Ż  WOLNOŚCI i SOLIDARNOŚCI ^ 

'mmamm HBBHnHHIHH 

STANISŁAW KWIATKOWSKI 
I B ar.R4.If44 K. 

•;<M w r w t o f r  | 9 « »  r. członek Komitetu ZłSo-

iyciefekiegtł NSZ2 „Solida, nott", a następni? 

wicept/f'.VDdnk/ijcv K /  * /akladacli Przemy­

słu Zapałczanego w S«uw» te. W stanie wo­

jennym kolporter ulotek i jnsm podiuemnv< ii 

-
w Wojskowym Obozie Specjalnym w Chełm-

nte. gtb ie  p o d  pozorem ćwiraeń wojskowych 

działacze i sympatycy NSZZ .,Soti#rtto$e 

ł*yli poddawani dotkfitrym reprcskMn. 

KRZYŻ WOLNOŚCI I SOLIDARNOŚCI • 

C Z E S Ł A W  S I W I C K I  
l;K, ił.  0/A^<> R. 

Pracownik yl- • *>'. ,%n Rolnic 'Vch 

•'.: ;; • • • , .., •. . ;>• a- L 

K R Z Y Ż  WOLNOŚCI I SOLIDARNOŚCI 

Z E N O N  LEPACKI 

• H M  

Działacz NSZZ .Solidanwtć" 
Ri»liiłC*ycb J h m m f  * %psku,  wfMWKidaenhi 
itami w.iłrtiiwjiii członek Okręgowego Komitetu 

dowej Otupy bpecjatoei „Fantardiu" w Siupskji Wy. 
ko: iywai mat , i. > < > , : . i » da» 

i * it hWĘJ? i»»2 r ska«m na I rak t 8 
lata. Po ogiosaenii' wt-roku ri»olni<>n\ i are>ztu. 
I lipca lSSS r. zoatał zwolatooy4y«yjSinamie z „Fa-
marota" at; udział w arajku t» terenie zakiadu. 

nnHHHHMMIi 
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JÓZEF MLCHUŁKA 
VB. i,V©.Vl«56* 
Pracownik /.akladu Remontowo Btłdowwaegri 
ptzyVVSS Spotem' wSiupsta I „(udmiwUI 

• . . 

r.iat swoje mieszkanie dis R̂̂iorndae} Kotnis|i:; 
KoordjrnacyjnejN s/z V,:W kiórym dr *i śwąitó 
biuletyn ôiidameJć Zatrzymany lh kwietnia 
I98S r., a następnie osadów w areszcie, Został 
zwólmony i więzienia tai mocy postitnowienia 
Prokuratury Rejonowej w Stupsku z dnia 9 sierp* 
nbmi 

KRZYŻ WOLNOŚCI I SOLIDARNOŚCI 

MAREK STAJNKE 
VK. 1 t.Ci4.19$8 », 

in«aS«^i$*wIarnswfe w Gdańsku. Pn wprowadzę-
niu stanu wojennego uczestnik wielu Jem<«jstr;i-

przez /oMO. Karany grzywnami prze; kolegium 
ds. wykroczeń. Od I9S2 zajmował się kolp.utj-
/etn ptasy podziemnej W lotach 198? !98sdru. 

:: karz w tajnej drukarni wr współpracy z pracowni-
kami Stoczni Pńłnucnej w Cdańskur f.esz.kit>t» 
Urbij i Zdzisławem Kozłowskim Po j-trajkuch 
Włtetjntaa IW8 r. w*p4jtworzyl KSZ3C „Sohdar-
no.<r w zakładzie JHeiałcoop". w fctorynwwN 
pracował. 

K R Z Y Ż  WOLNOŚCI I SOLIDARNOŚCI 

WŁODZIMIERZ PUZIA 
V*. 0$.(ł«,i94Ć *-
W iaiaćh 19M-I985 tołnierz zawodowy. Po 

prwnteaieniu d o  n / t r » \  pracownik Spół­

dzielni Niewidomych w Siupsku W latach 

1985-198? r. Jao(acz Kegioniłnej Komisu Ko 

ordynacyjnej NSZ7. .Solidainość" w Stapsku, 

Żajmowst się drukowaniem : kolportażem n» 

terenie Stupska materiałów bezdebrtowyvlt
 : 

,'s pazdzK 1 u k a  i985  ; c, zasiał sreswowany. 

: Prokuratura Rejonowa xv Słupsku 28 stycznia 

1986 r. umorzyła prowadzonij sprawę. 

KRZYŻ WOLNOŚCI ! SOLIDARNOŚCI 

MAREK PRZYBYTNIAK 
tik. 01.1a.19s4 *• 
Pracownik ftutowowfgn OSirotSa Mmyttawegp 
w Sławnie. Członek Komitetu Założycielskiego 
NSXZ „Solidarność" w swoim zakładzie pracy, 
a następnie skarbnik Komisji Zakładowej. Po 
wjtrowadzeniu stanu wt̂anego zajmował >ię kol­
portażem ulotek i pism podziemnyiii oraz utrzy-
mywał kotaakt i podriemtiyjni stnikhtrtimi -4ołi 
damości" w Słupsku. Od DS.IM982 t do 
aj.0ŁI983 r l«ter»tsw«ny w Wojslwwym Obozie 
Specjalnym w Chełmnie, gtfcie pod pozwem ćwi-
oeń wotskotvytlt drfsłacze i ąfmpatycy NSZŻ 
,SołidarmMSc""hyli poddawani dotkliwym t̂spre-

KRZYŻ WOLNOŚCI ! SOLIDARNOŚCI % ;  

ELŻBIETA WYŻLIC 
L'R- J ̂  OSf.S'>4<ł V 
Od wpmwadzciib stanu wojennego uczestniczy-
ta w wielu demonstracjadi titjcśtyętt w Gdańsku 
organizowanych t, oka?|i śŵt narodov,-ych fcoł-
portuiąc iownocześr.;* prasę podziemny I w>*-
dawołetwa drugiej obiegu Od slyc/nia 198: r 
uoestnkżyła w pracach kasy Wzajemnej  
Pomocy A>rj:j)ti?<!wan«t w lalacił i98J-l98.i 

przy Stoczni Północnej w Gdańsku. W s*,esie osi 

>984 r. d o  1989 r. należała d o  Bractwa Oblatów 
Sw. iłrygidy. 

K R Z Y Ż  WOLNOŚCI I SOLIDARNOŚCI 

KRZYSZTOF SZEGLOWSKI 

• >•— 

mmmmmmL 

Cf. 2.ł.0<*..0)47 
O i o n c k  „Sołidamńfe" w Kombinacie Bu­
downictwa KomunaUirgo n l .ętxirkuf  racwodm 
czący Międzyzakładowej Kom ii# Koordy nacyjnej 
w l ęborku Redaktor i kolporter beniebitowego 
ca»stą>istma .So l idarne j  Słupska" W latach 
1981 198.J dwuiuwmie internowany w Ośrodku 
Odosobnienia w SarzebKlinku. I"  marca 1982 r. 
tymczasowo atesztowany, a następnie p o  ponad 
roku śledztwa skazany pr2ez Wojskowy S^d Gami-
zooowy w Koa»{i»ie na I tok i »  muaaęcy ptaba 
wienta wolności, lipca 19Si r. zwolniony z wię­
zienia na Btoćy ustawy o amnesit.  

ummmmmm 
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•Oszczepniczka Jantara Ustka Barbara Madejczyk (dwukrotna olimpijka) miała o czym rozmawiać •Leszek Kuliński (wójt gminy Kobylnica) jest gorącym zwolennikiem kwakowskiej imprezy biegowej 
z olimpijczykami Marianem Woroninem (biegacz) i Marianem Sypniewskim (szermierz) i krzewieniem idei olimpijskiej. Włodarz gminy ma powody do dumy i satysfakcji. I tak trzymać! 

•Było również tradycyjnie wciągnięcie flagi 
olimpijskiej na maszt podczas uroczystości 

To było wielkie 
sportowe święto. 
W Kwakowie 
były ogromne 
emocje biegowe 
z olimpijczykami 
Tradycyjnie już Kwakowo (gmina Kobylnica) by­
ło gospodarzem XVI Biegu Olimpijskiego połą­
czonego jednocześnie z VIII Memoriałem im. 
Piotra Nurowskiego. Udział w tej  imprezie był 
wielką przygodą dla uczestników. I dla tych ma­
łych, i dla tych dorosłych. - Bardzo mocno wzru­
szyłem się tą imprezą jak widziałem tak liczne 
grono młodych biegaczy i biegaczek oraz znajo­
mych olimpijczyków. U wszystkich biegających 
dostrzegłem radość na twarzach. Może w przysz­
łości niektórzy młodzi sportowcy będą naszymi 
następcami - stwierdził Jan Huruk, siódmy ma­
ratończyk z igrzysk olimpijskich w Barcelonie 
w 1992 roku. # © @  KRZYSZTOF NIEKRASZ 

• Dla wielu uczestników imprezy w Kwakowie to znakomita gratka do zrobienia sobie wspólnego zdjęcia pamiątkowego, do którego 
będzie się wracało wspomnieniami w niedalekiej przyszłości. Taka okazja była wyjątkowa, bo byli olimpijczycy nie tylko z naszego 
regionu, ale także z Warszawy. Wszystkim humory dopisywały, a później kondycja też była wspaniała. 850 osób było zadowolonych 

(•Młodzież biegła z wielką pasją i bez żadnego oszczędzania się 
na dystansie prawie sześciu kilometrów. To była wielka frajda 

•Dla Barbary Madejczyk i młodych piłkarzy z Olimpijczyka Kwakowo ceremoniał przekazania znicza 
olimpijskiego był wielkim przeżyciem. Najważniejsze, że odbyło się to w radosnym nastroju 
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Miastko 

Weronika Kaczmarczyk 
sekcja dziennikarska PMDK 

Od redakcji. Weronika 
Kaczmarczyk jest uczennicą 
trzeciej klasy gimnazjum 
i członkiem sekcji dziennikar­
skiej Powiatowego Młodzieżo­
wego Domu Kultury w Miast­
ku. Współpracuje z naszą gaze­
tą. Dzisiaj publikujemy jej arty­
kuł o anoreksji. To spojrzenie 
młodej osoby, opowieść zbudo­
wana na prawdziwych rela­
cjach. Anoreksja - silny jadłow-
stręt psychiczny, strach 
przed przybraniem na wadze, 
dążenie do możliwej najniższej 
wagi (w najgorszych przypad­
kach dochodzi do śmierci). Ko­
biety są bardziej podatne na tę 
chorobę, jednak w ostatnich la­
tach liczba mężczyzn chorują­
cych na anoreksję wzrosła. Ob­
sesyjne odchudzanie dotyka 
nawet dziewczynek poniżej l i  
roku życia, czego sama byłam 
świadkiem. 

Wyróżniamy dwa rodzaje 
zaburzeń odżywiania. Pierw­
szy to typ restrykcyjny (anorek­
sja), czyli dążenie do jak najniż­
szej wagi za pomocą głodówek 
i wykańczających ćwiczeń fi­
zycznych. Drugi to typ 
bulimiczny, czyli obniżanie da­
wek spożywczych posiłków 
oraz wymuszanie wymiotów 
lub stosowanie środków prze­
czyszczających czy moczopęd­
nych 

Jakie są przyczyny 
anoreksji? 
Zacznijmy od tego, że jest to 
choroba psychiczna, która „ro­
dzi się w głowie". Jest wiele 
przyczyn, z powodu których 
zwiększa się liczba osób, któ­
rych spotyka ta choroba. Jedną 
z nich jest świat mediów. Gdzie 
nie spojrzymy - szczupłe, smu­
kłe sylwetki kobiet i mężczyzn. 
Nie zdajemy sobie sprawy z te­
go, że to, co widzimy, to tylko 
zwykła manipulacja. Więk­
szość zdjęć zostaje poddana 
postprodukcji, w której graficy 
wydłużają nogi, wyszczuplają 
brzuch, ręce oraz przeprowa­
dzają inne podobne zabiegi 
upiększające. Wiele osób chcia­
łoby mieć takie ciało jak 
z okładki i od tego zaczyna się 
chęć zrzucenia kilku kilogra­
mów, później kilkanaście, a na­
wet kilkadziesiąt. Drugim czyn­
nikiem powodującym zaburze­
nia odżywiania jest rodzina lub 
rówieśnicy, którzy potrafią po­
wiedzieć wprost bardzo niemi­
łe słowa na temat czyjejś wagi 
czy wyglądu. Weźmy pod uwa­
gę też fakt, że bycie bardzo chu­
dym stało się modą i podążanie 
za tym trendem też prowadzi 
do anoreksji. 

Co czuje i co robi 
anorektyk. gdy nikt nie 
widzi? 
Przykładem niech będzie pew­
na młoda dziewczyna, która ma 
dużo kompleksów dotyczących 

Nie mówmy nikomu, 
że jest za gruby... 
< Uczennica miasteckiego gimnazjum o anoreksji 

>Anoreksja to choroba psychiczna, która rodzi się w głowie. Nie mówmy, że ktoś jest za gruby lub ma „za dużo tłuszczu", bo może mieć 
to katastrofalne konsekwencje 

jej wagi, ciała. Zaczyna popadać 
w obsesję. Każdy dzień rozpo­
czyna od wejścia na wagę, póź­
niej mierzy się w talii, biodrach, 
udach... Zaczyna liczyć każdą 
kalorię, ograniczać posiłki, wy­
kańczać się ćwiczeniami fizycz­
nymi, wyrzuca lub oddaje ko­
muś innemu swoje jedzenie. 
Dziewczyna, którą dopadła 
anoreksja, myśli, że jest gruba. 
Uda, brzuch, biodra, łydki -
za grube. Nie podoba się sobie. 
Często płacze, spoglądając 
w lustro, lub unika jakichkol­
wiek zwierciadeł, ponieważ 
brzydzi się sobą. Unika kontak­
tu fizycznego, ponieważ boi się, 
że np. podczas przytulenia ktoś 
wyczuje jej „tłuszcz". Czuje się 
nieszczęśliwa w swoim ciele. 
Po każdym posiłku dręczą ją 
wyrzuty sumienia, które potra­
fią być tak silne, że odbierają jej 
chęć do życia. Patrzenie naje­
dzenie może nawet wywołać 
strach, płacz lub odruchy wy­
miotne. Pije dużo wody, ponie­
waż nie posiada kalorii i daje 
uczucie sytości. Chce, aby jej 
kości były wyeksponowane -
obojczyki, żebra... Uważa, że to 
jest prawdziwa piękność, i bę­
dzie za wszelką ceną chciała to 
osiągnąć. 

Anorektyczka ma zaburzo­
ny światopogląd. Mimo że mo­
że wyglądać zdrowo i normal­
nie lub jak naprawdę zagłodzo­
na dziewczyna z przerażający­
mi, wystającymi kośćmi, to 
i tak będzie widziała w swoim 
ciele „kilogramy tłuszczu" aż 
do momentu osiągnięcia takiej 
wagi i rozmiaru, jakie sobie 
obrała za cel. Aby to osiągnąć, 
stosuje też bardzo radykalne 
diety i głodówki. 

lak  rozpoznać anoreksję? 
Objawów często nie dostrzega­
my, ponieważ anorektyczki po­
trafią dobrze się ukrywać, do­
póki spadek wagi nie będzie 
za bardzo widoczny. 
Anorektyczka często „zjada" 
posiłki w samotności. Jednak 
ona ich nie je, potajemnie wy­
rzuca jedzenie do kosza, wo­
reczka, po czym wynosi z do­
mu, gdy nikt nie patrzy. Zabie­
ra śniadanie do szkoły, ale tam 
daje je komuś innemu lub wy­
rzuca. Często też na tym korzy­
stają nasi domowi pupile. Psy 
chętnie zjedzą za nas obiad, 
a dla anorektyczki jest to świet­
na okazja, aby pozbyć się poży­
wienia. Często odmawia też 
wspólnych spotkań na mieście, 

ponieważ boi się, że znajomi 
będą chcieli zajść do jakiegoś 
baru, restauracji na przekąskę. 
Mówi rodzicom, że zje na mieś­
cie, a prawda jest taka, że tego 
nie zrobi i nikt się o tym nie do­
wie. Nie zawsze da się dostrzec 
te zachowania, ale najbardziej 
zauważyć można: spadek wa­
gi, omdlenia, brak sił, złe wyni­
ki badań, zaburzenia koncen­
tracji, zawroty głowy, częste 
drzemki w ciągu dnia. 

Jak pomóc osobie 
chorującej na anoreksję? 
Bardzo ważnym elementem 
jest wsparcie najbliższych i zro­
zumienie. Nie można naciskać 
i stać jak kat nad osobą, która 
zmaga się z posiłkiem, ponie­
waż jest to bardzo stresująca 
i nieprzyjemna sytuacja, która 
powoduje jeszcze większy jad-
łowstręt. Przy takim zmusza­
niu jest wiele nerwów, płaczu, 
krzyku. Anorektyczka na pew­
no chętniej przystąpi do spoży­
cia jej ulubionej potrawy, także 
warto o tym pamiętać. Trzeba 
się też liczyć z tym, że jej żołą­
dek przyzwyczajony jest 
do niewielkiej ilości pokarmu, 
a więc wpychanie na siłę dużej 
porcji posiłku może zakończyć 

się bólem brzucha, złym samo­
poczuciem, wymiotami, bezsil­
nością. Mówmy o zaletach spo­
żywania normalnych i zdro­
wych posiłków: zdrowe włosy, 
paznokcie, brak zmęczenia, 
omdleń, mamy więcej siły, le­
piej śpimy, kiedy nasz żołądek 
nie burczy z głodu, mamy wię­
cej energii i chęci do życia oraz 
lepszą koncentraq'ę, co jest po­
trzebne w szkole na lekq'ach. 

Jednak najważniejszą rze­
czą jest wizyta u psychologa. 
Nawet jeśli chora osoba nie da 
się namówić na wizytę, trzeba 
ją tam zaprowadzić na siłę, po­
nieważ to naprawdę pomaga 
i może uratować życie. Jednak 
w zaawansowanych przypad­
kach proces leczenia nie koń­
czy się tylko na zwykłej terapii, 
lecz wizytą u psychiatry, poby­
tem w zamkniętym ośrodku 
lub szpitalu. 

Dość spora grupa osób uwa­
ża ludzi leczących się 
psychiatrycznie za niebezpiecz­
nych, niepoczytalnych, waria­
tów... To ogromna głupota tak 
traktować takie osoby, a jeszcze 
większa wyśmiewać się z nich. 
W dzisiejszych czasach choro­
by psychiczne są coraz częst­
sze. Leki psychotropowe 

i psychoaktywne na każdego 
z nas zadziałają inaczej. Jedni 
przejdą terapię, w ogóle nie od­
czuwając jej skutków, a drudzy 
- wręcz przeciwnie - u nich le­
czenie może przebiec napraw­
dę ciężko. Trzeba pamiętać 
0 tym, że te preparaty działają 
na nasz ośrodkowy układ ner­
wowy. Ale nie zniechęcajmy 
się! Nie można się zrazić, jeżeli 
za pierwszym razem leki zosta­
ną źle dobrane. Nawet najlep­
szy psychiatra może nie trafić 
za pierwszym razem z dobra­
niem odpowiednich leków. 
Trzeba próbować do skutku. 
Z doświadczenia mogę powie­
dzieć, że czasami zwykła tera­
pia u psychologa może okazać 
się niepowodzeniem i nie pozo­
staje nic innego jak leczenie 
psychiatryczne. Nigdy nie 
zwlekajmy z pomocą, bo może 
być za późno. 

Jakich sytuacji unikać? 
Nie mówmy nikomu, że ktoś 
jest gruby lub ma za dużo tłusz­
czu. Czasem mówimy w żar­
tach do kogoś, kto np. je sobie 
chipsy lub cukierki: „Ej, nie jedz 
tyle, bo będziesz gruby". Więk­
szość osób odbiera to jak nale­
ży, czyli jako żart, ale nigdy nie 
wiemy, kiedy trafimy na osobę, 
która ma kompleksy i może być 
podatna na zaburzenia odży­
wiania. To może być nawet na­
sza koleżanka lub kolega. Ale 
jeżeli takie słowa skierujemy 
do anorektyczki lub 
anorektyka, to może to nieść ze 
sobą ogromne konsekwencje 
1 przyczynić się do jeszcze więk­
szego głodzenia się i jeszcze 
większych kompleksów. 

Nigdy nie mówmy o tym, 
że nie rozumiemy osoby chorej. 
Starajmy się wczuć w jej sytua­
cję, np. czytając o anoreksji, jej 
objawach i przede wszystkim 
0 tym, co czuje dana osoba, 
a nie przejść obok tego obojęt­
nie. To poważny błąd, przez 
który anorektycy często czują 
się samotni, bez wsparcia i szu­
kają go u osób, które tak jak oni 
popierają i stosują ten niezdro­
wy tryb życia. Brak zrozumie­
nia to jest coś naprawdę okrop­
nego i prowadzi do nieszczęść. 

I na koniec. Nie warto popa­
dać w ten styl życia. Łatwo się 
w to wciągnąć, a ciężko z tego 
wyjść. Anoreksja odbiera chęć 
do życia i niszczy naprawdę 
wiele: kontakty z rówieśnika­
mi, relacje z rodzicami, naukę 
1 przede wszystkim zdrowie fi­
zyczne i psychiczne, którego 
możemy już w pełni nie odzy­
skać. • 
©® 
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Niedawno w Filharmonii 
Sinfonia Baltica w Słupsku od­
była się impreza edukacyjna 
poświęcona zasadom bezpie­
czeństwa na drogach i ulicach. 
Organizatorem spotkania była 
Compensa i Centrum Bezpie­
czeństwa Ruchu Drogowego. 
Uczestniczyło w nim ponad 250 
uczniów z 10 szkół podstawo­
wych. 

Uczestnicy poprzez zabawę 
w postaci dynamicznych gier 
i konkursów edukacyjnych an­
gażujących dzieci, nauczycieli 
i zaproszonych gości (była 
wśród nich m.in. Beata Chrza­
nowska, przewodnicząca Rady 
Miejskiej w Słupsku) zdobywa­
li wiedzę o podstawowych za­
sadach poruszania się po dro­
gach i sposobach unikania za­
grożeń. Istotną częścią impre­
zy była także nauka pozbycia 
się lęku przed udzielaniem 
pierwszej pomocy. 

- Poprzez edukację uczniów 
z pierwszych klas szkół podsta­
wowych chcemy kształtować 
pozytywne postawy już od naj­
młodszych lat. Wierzymy, że 
wiedzę nabytą podczas na­
szych imprez dzieci przynoszą 
do swoich domów, stając się 
strażnikami bezpiecznych za­
chowań w ruchu drogowym 
u swoich rodziców - mówi Ka­
rolina Tworzydło, dyrektor 
marketingu i PR Compensy. 

Wszyscy uczniowie 
uczstniczący w tym spotkaniu 
zostali wyposażeni w kamizel­
ki i opaski odblaskowe oraz 
miniapteczki pierwszej pomo­
cy. Jeszcze w tym roku 
Compensa i Centrum BRD pla-

Przepisowa szkolna edukacja 
Naukę najlpiej rozpoczynać w młodym wieku. Dotyczy to także zasad 

bezpieczeństwa ruchu drogowego. 

• Natalia Szroeder oraz Jan Kliment powalczą o Kryształową Kulę 

nują powrót do Słupska w celu 
promocji wiedzy z zakresu 
pierwszej pomocy. 

Zasady bezpieczeństwa ru­
chu drogowego wpajane są też 
nieco starszym uczniom. Nie­
dawno w Policyjnym Liceum 
Ogólnokształcącym, działają­
cym przy Zespole Szkół Infor­

matycznych w Słupsku, pow­
stała Młodzieżowa Służba Ru­
chu Drogowego. Naszym młod­
szym czytelnikom należy się 
wyjaśnienie, że przed laty tego 
rodzaju służba była jedną z ro­
dzajów formacji wchodzących 
w skład Związku Harcerstwa 
Polskiego. Harcerze z MSR zaj­

mowali się np. asystowaniem 
przedszkolakom i uczniom 
młodszych klas szkoły podsta­
wowej w pokonywaniu przejść 
dla pieszych czy organizacją 
szkoleń na kartę rowerową. 

Młodzieżowa Służba Ruchu 
Drogowego, która powstała 
w ZSI, ma nieco szersze cele. Jej 

zadania będą związane z pro­
wadzeniem działań 
profilaktyczno-edukacyjnych 
z zakresu bezpieczeństwa w ru­
chu drogowym i udziałem 
w prelekcjach skierowanych 
do młodzieży z tematyki ruchu 
drogowego prowadzonych 
w szkołach. Zadania tej mło­

dzieżowej służby będą realizo­
wane we współpracy z Komen­
dą Miejską Policji w Słupsku. 
Młodzież będzie wykonywać 
zadania w ramach działań poli­
cyjnych związanych m.in. 
z bezpieczeństwem pieszych, 
rowerzystów i kierowców. • 
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• Duży Fiat na bardzo dużym gazie? Takie cacko zaparkowało przed jednym ze słupskich marketów.. 

• Kto pierwszy, ten... 
Wyścig, kto pierwszy zgłosi wniosek 
o obniżenie pensji Robertowi 
Biedroniowi za to. że przeważnie nie 
ma go w mieście, wygrał PiS, poko­
nując Kukiz 15, którzy w mieście są 
opozycją pozaparlamentarną. Fak­
tycznie, to ci kukizowcy na to wpad­
li, ale PiS ich uprzedził. Co jest dziw­
ne, bo przeważnie są zajęcie sobą. 

• Partyjna robota 
No właśnie co to za kukizowcy? Nie 
bardzo wiadomo, bo przeważnie 
anonimowi na rynku politycznym. 
Nie jest to na pewno Ryszard 
Bogusz, bo ten, jak wiadomo, rok te­
mu wyjechał na ryby i nie wrócił. 
Zresztą nie bardzo ludzie lgną 
do działania. Ale nie tylko w tej partii. 
Nowoczesna też w Słupsku prawie 
leży odłogiem, a wręcz wszyscy 
omijają ich z daleka, jak zadżumio-
nych. Słowem polityczna flauta. 

• Władek przepływa 
I na polityczną flautę wpłynął 
do Słupska on, przewodniczący SLD 
Włodzimierz Czarzasty. O rany, jaki 
to przeokrutny nudziarz jest. SLD 
nie ma pomysłu na nic, a najmniej 
na plan co dalej. Wjechał więc 
do Słupska, dawniej bastionu SLD 
i wyjechał przygnębiony. I tu atmo­
sfera jak na stypie. Żale, waśnie, pre­
tensje, brak pomysłów. Stare kru­
szeje, nowe zajęte sobą. SLD umie­
ra. 
• Tarcza robi swoje 
Dużo było o polityce, więc na koniec 
coś luźniejszego. Mieszkanka 
Redzikowa otwiera którejś soboty 
rano okno, a tu... jacyś murzyni pielą 
grządki na osiedlu. I co powiecie? 
Nie przydała się nam tarcza antyra-
kietowa? 
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